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Cena 

Rok VI, Nb 79 . Łódź. Piątek 21 marca 1930 r. 

C e n y k^toazeftI 
Przed U, item Ł J. I-a strona XI gr 
ta w. m/m 1 tam. strona 6 lam; w 
tekście 77 gr.; nekrologi 20 gr.; za 
tekstem 20 gr.; zwyczajne 17 gr.: 
drobne 12 gr. za wyraz, dla po­
szukujących pracy 10 gr.; naj 
mniejsze ogłoszenie 1.20 zt., dla 

bezrobotnych 1 zi. 
Ogłoszenia zamiejscowe I dwuko-
lorowe o 50 proc. drożej; ogłosze­

nia zagraniczne I trójkolorowe o 
100 proc. drożej. 

Za termin druku administracja nie 
odpowiada. 

z przedstawicielami klubów 
zakończą sie. w poniedziałek. 

Warszawa, 21. 3. (Od wł 
kor.) — Nowością obecnej sytu 
acji politycznej jest t a że roko 
Wania o nowy rząd toczące się 
dotychczas na Zamku lub w Bel 
wederze odbywają się na 

terenie posesji sejmowej. 
£w zacisznych apartamentach 
m a r S M t k a Senatu odbywa od 

•Wczoraj konferencje desygnowa 
!ay przez Prezydenta Rzeczypos 
1 politej na premjera dr. Szymań 
•k i . Marszałek Szymański pod 
tnnyml jeszcze względami wró­
cił do przedmajowej tradycji : 

/pertraktuje kolejno z przedsta­
wicielami wszystkich partyj . 
Dzień wczorajszy upłynął na 
Wysłuchaniu dwóch przeciw­
nych sobie obozów: BB i PPS 

Dziś odbędą się przed połud 
Ciem konferencje z prezesem 
„Wyzwolen ia" posłem Rogiem 

I przedstawicielem klubu ukraiń 
•ko-białoruskiego, a po połud­
niu z klubem narodowym. 

Na tych 
trzech konferencjach 

Ina się wyczerpać program dzi­

siejszy. Jutro znów będą przyję Zasadnicze rozmowy marsza 
te trzy kluby i tak aż do wy- lek Szymański pragnie ukoń-
czerpania wszystkich ugrupo- czyć w poniedziałek I wówczas 
wań parlamentarnych z wyjąt- dopiero rozpocznie układy o per 
kiem komunistów. sonalja. 

Potworna zemsta włóczęgi. 
Podpalenie dwóch zagród za 

odmówienie noclegu. 
Warszawa. 21 marca. — W e 

wsi Zarańczyce. pow. Brześć, 
w zabudowaniach gospodarza 
Jana Staszkiewicza, około go­
dziny 2 w nocy 

wybuch ł pożar 

Na miejsce pożaru przyby ła 
straż ochotnicza sąsiedniej wsi. 
Strażacy zauważyl i , że płoną­
cy dom zaryglowany jest od 
wewnąt rz tak. że mieszkańcy 

•nie mogli sie wydostać z pfomie 

Skandal w znane] rodzinie arystokratyczne]. 

E l 
W 

pod zarzutem dokonania szeregu oszustw w e L w o w i e . 
Warszawa, 21. 3. (Od w ł . k.) 

W y w i a d o w c y lwowskie j poli­
cji dokonali wczoraj w War ­
szawie aresztowania 
Tomasza księcia Lubomirskie­

go 
właściciela majątku P ławno po 
łożonego o 12 ki lometrów od 
Radomska w pobliżu GideL 

Aresztowany należy do zna 

nej rodziny arystokratycznej i 
jest synem Stefana i Natalj i z 
hrabiów Zamojskich książąt 
Lubomirskich. L iczy on lat 38. 

Aresztowania dokonano na 
podstawie 

. decyzji władz sadowych 
we Lwow ie . Wraz z w y w i a ­
dowcami p rzyby ł do Warsza­
w y sędzia śledczy Furdalski z 

Król Belgji w Egipcie. 

nakazem aresztowania Toma­
sza księcia Lubomirskiego pod 
zarzutem dokonania 

szeregu oszustw. 
Poszkodowani zgłosili preten­
sje w wysokości ćwierć miiljc-
na z łotych. 

W y w i a d o w c y prowadzi l i do 
chodzenie bez pomocy policji 
warszawskiej . Po k i lkudniowej 
obserwacji ustalifli o n i że ksią­
żę Tomasz po przyjeździe do 
Warszawy zamieszkał w ho­
telu , .Savoy" i 

nie zapłaciwszy rachunku 
przeniósł się do Bristolu. Stąd 
przeniósł się do hotelu Euro­
pejskiego, oczywiście również 
nie uiściwszy rachunku- Lecz i 

Uroczysty . wjazd króla bel- stronie) do Kairu obok niego w 
gijskiego Alberta (po lewej fezie król Fuad. (h) 

DOLAR w ŁODZI. 
Banki dewizowe w dniu dzi­

siejszym kupowały około go­
dziny 12-ej efekty po kursie 
8.85. 

Prywatn ie dolar w żądaniu 
8.Q0. 

W płaceniu 8.89. 
- Tendencia spokoina. 

Minister Rauscher po podpisaniu 
traktatu 

odpoczywa na i 
Warszawa, 21. 3. (Od w ł 

kor.)—Kierownictwo poselstwa 
niemieckiego w Warszawie ob­
jął obecnie charge d'affaires Rin 

Francji. 
telen. Minister Rauscher udał 
się bowiem na 

dłuższy wypoczynek 
na południe Francji. 

toczyl i obserwację nad miesz­
kaniem Hieronima Lubomir­
skiego, brata Tomasza przy 
ul icy Fredry 10. Po przybyciu 
sędziego Furdalskiego i w y w i a 
dowców do mieszkania księcia 
Hieronima, książę Tomasz 

bez protestu 
pozwoli ł się aresztować i od­
stawić ' na dworzec g łówny 
skąd .odwieziony został do 
L w o w a . 

Aresztowany Tomasz ksią­
żę Lubomirsk i urodził się 18 
grudnia 1892 roku. Wojnę spę­
dzi ł w Rosji gdzie w Peters­
burgu poślubił 

księżniczkę Marlę Drucką-
- Lubecką. 

tn go J t ^ w i a d o w c y me zastali, i Książę Tomasz ma dwoje dzie-
Okazafo się bowiem, że po* c! f jest bl iskim kuzynem Zdzi* 
przedniego dnia opuścił hotel sława księcia Lubomirskiego, 
nleuregulowawszy Jak zwyk le Aresztowanie to w y w o ł a ł o du-

należności. że wrażenie w stol icy. 
Wobec tego w y w i a d o w c y roz- : o : 

ni. Wywarzono d rzw i i wyn ie­
siono 

nawpół przytomnych 
Jana Staszkiewicza, jego ion\ 
oraz 2-lctniego synka Tadeusza 
Staszkiewiczowa miała poprze­
cinane tętnice u ręki . gdyż 
chcąc się wydostać z płonące­
go domu rozbijała szvbv ręka* 
mi. Chłopczykowi płonąca, bel ' 
ka ' 

rozdarła brzuch. 
Po przewiezieniu go do szp*. 

tala nieszczęśliwy chłopczyk 
zmarł. Na widok śmierci svna 
zrozpaczona matka zdarła sobru 
założone świeżo bandaże 

W czasie . akcji ratunkowej 
nadeszła wiadomość, że na dru 
gim końcu wsi powstał pożar 
w domu Kazimierza Stojańczy-
k a . ' Strażacy pobiegli na p o 
moc. Na miejscu pożaru oddana 
w ich ręce 

Jakiegoś Osobnika, 
k tó ry w nocy zakradł się do ta­
bory i chciał ją podpalić. Za* 
t rzymał go nocujący w korno* 
rze SO-letni ojciec gospddarza. 
Jak się,okazało, zbrodniczym 
podpalaczem Jest 

Roman Kucharski, włóczęga 
k tó ry przyznał się. że podpalk 
dom Staszkiewicza i chciał spo­
wodować jego śmierć w płomie 
niach przez zemstę, że Staszkie 
wicz nie chciał go przyjąć na 
nocleg. Podobny mo tvw kiero­
wał nim przy podpalaniu -domo 
stwa Stojanczyka. 

Kucharskiego osadzono w * 
reszcie. Stan Staszkiewicza 1 
jego żony prawie że beznadziej 
ny- • :" •../#•-

Proces o zatrucie 150 żołnierzy. 
Z za kulis dostaw dla wojska. 

Lód*. 21- 3. U schyłku paź­
dziernika ub. r. m. P o t r k ó w 
zaalarmowane zostało wstrzą­
sającą wiadomością, że w sta­
cjonowanym tam 25 pułku pie­
choty 150 żołnierzy nagle za­
chorowało 

z objawami otrucia. 
Oficer żywnośc iowy pułku 

porucznik Tadeusz Komorow­
ski wszedłszy pewnego dnia 
do magazynu spostrzegł, że sło 
nina w ilości 200 k i logramów 

uległa zepsuciu. 
Wobec powyższego oficer 
zwróc i ł się do dostawcy mięsa 
dla pułku Icka Pudłowskiego z 
prośbą o wymianę popsutej sio 
niny na dobrą. Życzenie po­

rucznika Komorowskiego zo­
stało istotnie zaspokojone i 
dnia tego do kuchni dostarczo­
no 200 ki logramów słoniny lep 
szej. 

Gdy słonina znalazła się pod 
nożem kucharzy nastąpiła 

rzecz n iezwyk ła . 
Oto jeden z nich spostrzegł 

że do pofci słoniny przylega ka 
wał mięsa zwykłego, po roz-
krajaniu którego ukazały się 
t rzy robaczki 

przypominające gl isty. 
Nad faktem t ym kucharz 

nie przeszedł do porządku 
dziennego. 

Z kawałkiem mięsa, z któ­
rego wystawały t rzy obrzydliwe 

Przewiezienie zwłok Primo deRivery. Pierwszy dziennik dla niewidomych. 

Przewiezienie zw łok Pr imo 
de R ivery na dworzec w Pary 
żu. skąd je odesłano do ojczy­
zny. Honory oddaie batalion 

francuski wed ług ceremonjału 
dla dowodzących generałów. 

(w) 

W Londynie uruchomiono 
pierwszą w świecie maszynę 
rotacyjną dzieniruka przezna­
czonego dla n iewidomych, W 

uroczystości tej wzdął udział 
iord-mayor Londynu Sir Tho­
mas Wate r low (z łańcuchem 
urzędowym na szyi)„ .(h) 

odwłoki robaków — udał się dw 
lekarza pułkowego, kapitana 
dr. Lewandowskiego, k tóry a 
wypadku 

zameldował dowódcy pułku. 
Nie minęło pół godziny od rC 

zdania słoniny, gdy zarówno w 
sali wykładowej, w sali ogólnej 
na schodach i podwórzu rozle­
gły się przeraźliwe jęki żołnie­
rzy, którzy, jak muchy padali 
na ziemię, w ten sposób stu pięć 
dziesięciu żołnierzy znalazło s'ę 
w izbie chorych. 

Ponieważ jasnem było, iż z*, 
chodzi tu wypadek masowego, 
zatrucia — wszczęto dochodzę* 
nic, które dało o tyle 

sensacyjny wynik, 
że utrwal i ło władze w przeko­
naniu, iż słonina, k tóra miała 
być całkowicie usunięta z kuch 
ui i zniszczona — została wyto 
piona i rozdana żołnierzom, mi* 
mo, że znajdowała się w stanił 
gnilnym. 

W w y n i k u tego dochodzeni*, 
porucznik Kal inowski postawio 
nv został w stan oskarżenia. 

W dniu dzisiejszymi zasiadł 
na lawie oskarżonych. 

O godz. 9 rano na salę wcho 
dzi sąd pod przewodnictwem 
majora K. S. Jaskólskiego. 

W obronie oskarżonego poh 
Kalinowskiego staje adw. dr 
Nawarski . Na rozprawę w e z w i 
no cały szereg świadków oraz 
rzeczoznawcę majora dr. Ż u r 
kowskiego. 

Sprawa przeciągnie się do 
południa. W y r o k zapadnie w 
godzinach popołudniowych. 

Oskarżony nie przyznał sta 
do w iny . twierdząc, że na roz< 
kaz usunięcia mięsa robaczy< 
wego, rozumiał aby usunąć tyl 
ko kawałek słoniny, w której 

tkwiły robaki, 
nie zaś całej słoniny. 

Rozprawa w toku. 

file:///iera
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mięsny spsKij mordercy. 
Echa krwawej masakry na Chojnach. 

Łódź, 21. 3. — Wczoraj wie­
czorem, o ciem doniosła dzisiej 
sza prasa, mieszkanie Binasa 
przy ul Wysockiego 11 na Choj 
nach, było terenem 

bestialskiej zbrodni 
dokonanej w wyniku sprzeczki 
o k i lka snopków słomy. Miano-
wicie Karol Bi nas, zamieszkały 
przy ul Wysockiego 19, przy­
szedł do ojca swego z prośbą o 
pożyczenie k i lku snopków sło­
my. Ojciec zasadniczo zgodził 

* się na to, lecz syn jego Antoni 
sprzeciwił się i w sprzeczce po 
chwyciwszy siekierę zmasakro 
wał Karolowi głowę. 

Gdy zaalarmowana Jękami 
mordowanego wbiegła Janina Bi 
»as oraz sąsiadka Marja Dulęba 

x « 

Antoni Binas poranił je również 
siekierą. 

Rozwścieczonego zbrodnia­
rz obezwładnili z trudem sąsie­
dzi. 

Antoni Binas osadzony w a-
reszcie przy Urzędzie Śledczym 
przyznał się do zbrodni, opowia 
dając o dokonanym czynie 

z zimną krwią. 
Oświadczył zarazem, że już 

od dłuższego czasu nosił się z 
zamiarem zamordowania brata, 
kłNóry miał go rzekomo krzyw­
dzić, przez wyłudzanie od ojca 
pieniędzy. 

Karola Binasa przewieziono 
do szpitala im. Poznańskich. Le 
karze stwierdzil i, iż doznał on 
pęknięcia czaski oraz złamania 
kręgosłupa. 

Jak się dowiadujemy w ostat 
niej chwili, znajduje się on w a-
gonji. 

Stan poranionych Janiny B' 
nasówny i Marj i Dulębowej nie 
budzi obaw. Przebywają one na 
kuracji w domu. 

Dola nauczyciela w Sowiet 
Charakterystyczny list. 

Czasopismo sowieckie 
..Proswieszczenje S ib l r i " 

podaje list nauczyciela, opisują 
cego w wvmownvch słowach 
dole nauczyciela ludowego w 
Sowietach. 

„Pensl l znów niema. 

Konterencia zwązku lekarzy 

iilwa w Ka 
Warszawa, 21 3. (Od wł. 

kor.) — Jutro odbędzie się w 
Warszawie konferencja 

Związku Lekarzy. 
Przedmiotem obrad będzie reór 

ganizacja lecznictwa w Kasach 
Chorych i omówienie okólnika 
wydanego w tej sprawie przez 
ministra Prystora 

Śmiertelny strzał na schodach. 
Warszawa, 21. 3. (Od wł . U 

Na klatce schodowej w domu 
nr. 15 przy ulicy Nowowiej­
skiej popełniła ubiegłej nocy 

samobójstwo 
22-letnIa Janina Mel lerowi-
czówna ekspedientka jednej z 

firm warszawskich Mel lerowi 
czówna strzeliła do siebie z re 
wolweru. a kula 

przeszyła serce. 
Przyczyna samobójstwa — nie 
snaski rodzinne. 

Nowy lot Zeppelina przez Atlantyk. 

Niezwykłe zaiście w Bydgoszczy. 
O tiara szarlatana hipnotyzera. 

7 początkiem maja wyruszy 
sterowiec „Zeppel in" do nowe 
go lotu transatlantyckiego. 
Aby uniknąć przeciwnych wla 
Irów wiejących stale od Sta­
nów Zjednoczonych ku Euro­

pie, sterowiec skieruje sie naj­
pierw przez Sewil lę do Połud­
niowej Ameryk i , stąd do Nowe 
go Jorku, w końcu z wiatrem 
zpowrotem do Europy. (w) 

Bydgoszcz. 2 L 3- W dniu 
wczorajszym policja w Bydgo­
szczy przyprowadzi ła szarlata 
na. hypnotyzera i znachora Dą 
browsklego 

do lego of iary, 
panny L „ która, jak o tem do­
nieśliśmy, w następstwie hyp-
nozy. stosowanej przez Dą­
browskiego, od dwóch tvgodn! 
ttraci ła mowę. słuch i czucie 

Dąbrowski w obecności 
Brzedników policji 
odhypnotyzował swa ofiarę, 

która zpowrotem odzyskała 
mowę I słuch. 

' Oburzenie rodziny panny I.. 
na Dąbrowskiego by ło tak 
wielkie, iż po odhypnotyzowa-
niu poszczególni członkowie ro 
toiny 

chcieli pobić 
szarlatana. Zapobiegli temu 
urzędnicy policyjni. 

Na miejscu spisano protokół 
i całą sprawę skierowano do 
prokuratora. 

Jednomyślny 
wyrok sgdu oby-

watelshego 
w uprawie b. ministra 

Miedzinsk ego. 
Warszawa, 21. 3. (Od wł . 

kor.) — Sąd obywatelski powo 
łany do rozpatrzenia sprawy b 
ministra poczt I telegrafu Bogu 
sława Miedzińskiego, 

zakończył swe prace. 
Sąd wydał jednomyślny wyrok, 
który dziś w godzinach popołud 
n i o w y c h ma być doręczony b 
ministrowi Miedzlńskiemu. 

dotychczas me została wyświetlona. 
f ódż. 21 marca. Śledztwo w 

sprawie poszukiwanej szajk' 
bandytów, k tórzy dokonali ra 
bunkti w mieszkaniu rzeźnlka 
Rodego. w Domu Handlowym 
b-ci Mazur oraz na inkasenta 
Storcha. t rwa nadal 1 mimo w y 
s i łków ze strony władz śled­
czych 
nie zostało leszcze zakończone-

Śledztwo w lk łą się co chw' lc 

i kroczy rozmaitcml torami. 
Z l iczby aresztowanych w 

czasie dwóch przeprowadzo­
nych obław, policja zwoln ła 
cześć zatrzymanych, pozosta­
wiając jedynie pod kluczem ki l 
ku najbardziej 

podejrzanych Osobników. 
W y n i k i prowadzonego śledź 

twa są nadal trzymane w tajem 
n|cYj._ - Ł ^ . - . ' 

Dlaczego wstrzymują wyp ła tę? 
Związek wie. w gazetach o tem 
pisali, a umowy nie dotrzymu 
ią. Pojęczymy. pohałasujemy. 
a jednak trzeba szukać pienię 
dzv. T r z y dni..- Czy rozumie 
cie. co znaczą trzy dni. gdy się 
nie wie , 
od kogo pożyczyć na obiad? 

Osadźcie sami. Otrzymujemy 
miesięcznie 47 rubli, a wydatk i 
obliczyć ł a t w o : ob adv — 15 
rubli , śniadania i kolacje 10 rub. 
komorne (pokój) — 13 r u b l 
pranie — 2 rub. 50 kop. skład­
ka członkowska I rub.. kąpiel 
itp. — 1 rub.. gazeta — 1 rub.. 
papierosy 3 rub. 50 pok. 

Ubranie nie mieści sie 
w budżecie. Kupiłem kalosze, 
to znaczy, że nie zapłaciłem 
składki, nie byłem w łaźni i 3 
— 4 dni muszę przymierać gło­
dem- Zaopatrzę się w spodnie 
to cały tydzień siedź bez pienię­
dzy. Co miesiąc musze zacią­
gać pożyczki.. W taką chwile 

przeklinam dzień, 
w k tó rym zostałem nauczycie­
lem. Bede musiał zamieszkać 

razem z kilkoma kol mami aby 
zaoszczędzić pięć rubii Niotei 
tv nasz zawód iest tego rodś i 
iu. że niemożliwa iest nraca b a 
pos ;adan a własnego- ook>.ju.| 

„Mów ią o nas że jestcśrfll 
b ernvmi. Kto z nauczycieli nil 
cuje ak tywn ie? Chyba grup! 
pedagogów z wvższemi k w a ł j L 
ftkdcjami. nauczyciele s z ^ ł 
drugiego stopnia i krernwnlc j 
szkół. Wszvscv inni musza ?m 
mować sie orvwatnemi I<-kdą6 
mi. Nie każdv iednnk ma dodał 
kowv zarobek a wtedy ŻVM 
ty lko z pensji która 
nie zaspakaja minimum w y ma* 

gań. 
Przed dwoma laty otrzvmV^ 

wal iśmy 42 ruble oo roku 44. 
obecnie o 3 ruble w e c e j lak 
tu zdobyć sie na nrace snołe 
czną. leżeli na 5 — 6 dni prze?! 
wypła ta ' 
nie odżywiam sie dostateczni*] 
a gdv n ;e wvnlaca 25-go dwg 
—t rzy dni muszę ciernieć g łód * 
To też w milczeniu i bez / a n t 
ł v ..odrnbiamy" posiedzenia J 
zebrania". 

„B skup" z łaski bolszewików. 
Ryga. 21- 3. Ajencja „Tass " | oświadczył co następuje 

donosi, że przedstawiciel ko- zwisko Ag łv Jest mi z.ianc. lec* 
Ka' 

Zdarzenia i wypadki 
uHegłe! óo*>y. 

{—) Briand opuścił Londyn 
Ł powodu braku wszelkiej na­
dziei doprowadzenia konferencji 
rozbrojeniowej morskiej do po­
myślnego rezultatu. 

(—) Bank Angielski obniżył 
stopę dyskontową z 4 na 3 I pół 
proc. 

(—) Marszałek Daszyński od 
wołał zapowiedziane na ponie­
działek posiedzenie Sejmu i od­
łożył je na wtorek. 

f—) Marszałek Piłsudski był 
wczoraj obecny wraz z małżon­
ką i córeczkami na przedstawię 
niu dla dzieci w Teatrze Wie l ­
kim. 

(—) Przy budowie sądu o-
kręgowego przy Placu Dąbrow­
skiego zdarzył się nieszczęśliwy 
wypadek. Murarz Jan Zaleslń-
ski, zamieszkały przy ulicy A-
bramowsl«iego spadł z I I piętra 
na bruk I w chwilę później sko­
nał wskutek wstrząsu mózgu. 

SZLIF Effl!ll LDSIER 

iych ramach 

J. Kukliński 
Ł 6 D 2. 

Zachodnia 22 
T e l . 7 8 - U . 

uuleca oo cenach oal 
"£szych lustra tre-

<\* tualety: lasnr 
ciemne w ocygnal 
oraz łuMrt wiszące 

Meble pojedyncze oraz całkowite 
. urządzenia najnnwtzych stylów 

Zuk lad faplcertkl 
Odnawiani* poprawiania luster i 
łr»eni«'er>lem Ac di.mu »pr/«dał 
la raty I aa gotówkę 

Zjawie to skarb 
|irPRIMEROsl£| 

antyseptycznie spreparowane 

To gwarancja zdrowia 

D O K T O R 

W0ŁK0WY5KI 
C e g i e m i u n a 25 t e l . 1 2 6 - 8 / 
Specjalista chorób skórnych l went) 
tycznych. Elektroterapja. Leczenie 

lampa kwarcową. 
i 'r / i imiiju od godz 8 — I l od I — • 
W niedziele i tftieta ud • do I w pol 

Dr. med. 

Z. R A K O W S K I 
Tel 137 81. 

Sneclallsta chorób u*zu. nosa. gardła 
I płuc. 

Przv1rru1e od 12-2 I 8 - 7 , 
Konstantynowska Nr 9. 

Od 10 — U I od 2 — 3 w Lecznicy 

Or . m e d . 

Niewlazski 
ul. A n d n e ' 8 5 Te l . 159.40 

Choroby skórne, weneryczne 
i moczoplciowe. 

naświetlanie lampa kwarców*, 
'rzymnie od S-lO^ł po pol. i od 5-9 w 
Jfniedjielti ' lwięta od 1 do I w pol, 

Dr. Lewkowicz 
<<>NM4MYNnwsKA 12. tel 155 82 
-hiirnhy «kńrne »enervc2 1 o l c l n * , 
Jrzyimujf x l i I - | i x l 1 - H 

dla Mi l łd 4 - 8 

D r . m e d . 

E.REICHER 
choroby skórne i weneryczne 

L e c z e n i e d i a t e r m j ą 
i E iek t ro tez -ap ją . 
P O Ł U D N I O W A 28 

od 8—10 rano. 12—2 i 7—81/* 
w niedziel* od 9—2 pp 

Dr. M. GŁAZEK 
<-'! ' • 'v «kórne i weneryczne 

UL Z IHUNA Nr. 6, I t L 185 4' 
Przyjrmne 12—2 i 7'i-S'; * 

•ła pafl od 3—5 oddziel. ooczek>iu» 

KOMUNIKACJA A U T O B U S O W A 
ŁÓDŹ-PIOTRKÓW 

Autobusy na powyższej l in i i odchodzą do Pio t rkowa 
o każdej pełnej godzinie od 8-ej rano do 20 w wiecz-
ze stacji autobusowej przy u l . Rs<?owsk;e| L . 85 d o j . 
t r a m w a j a m i 11 l 4. Czas przyjazdu g. 1.30 cena 3.50 gr. 

D E T E K T O R Y 
RADJO-REICHER 

Piotrkowska 142, tel. 115-57 

ścioła katolickiego i adrninistra 
tor diecezji mohilewskiej 

biskup \g in . 
udzieli wyw iadu prasie sowie­
ckiej na wzór metropoli ty Ser­
giusza I rabinów mińskich. 

Miał on rzekomo oświad­
czyć, że nie zna ani jednego 
wypadku prześladowania du­
chowieństwa katolickiego na 
terenie Rosji sowieckiej za 
spełnianie obowiązków religij­
nych. Dalej oświadczyć on 
miał. że nie zna r ó w n i t ż ani 
lednegO wypadku z a m k n i ę ć a 
przymusowego kościoła w Ro 
sj: sowieckiej. . Jeżeli takie w y ­
padki miały miejsce, by ły one 
następstwem 
dobrowolnej uchwały większo 

ści 
katol ików Polaków (!) 

Zapvtanv w tej sprawie bis­
kup katol icki w Rydze. Rantzau 

nigdy 
nie by ł on biskupem 

1 r l e Jest administratorem dje* 
cezjl mohilewskiej. W łaśc iwy 
adnrnistrator djccezj! mohilew 
sklej został zesłany na wyspy 
sotowieckle. 

Bvć może. że Agło z polecę* 
nia bolszewików pełm jego or 
bowiązkl . Przypuszczać należy 
że wyw iad ten Jest fabrykowa­
ny I nie Jest wykluczonem, t$ 
Agło 

zmuszony zOstał 
do podpisania tego wyw iadu 
przez GPU. Najlepszym dowo­
dem przeczącym słowom Ao-ty 
Jest fakt. że na wyspach soło-
wleckich znajduje się 10 wyż ­
szych dostojników kośc^ ła ka* 
to lck legb i dopiero, gdy oni 
\vvida na wol*w»*e bedn- n»OKl> dl4v4w]ad cc i w i > D i' a w d złe. 

Z Radomska donoszą: 
Sensacją dni ostatnich jest 

zawieszenie w urzędowaniu do­
tychczasowego burmistrza dr. 
' a k l a k a przez Urząd Wojewódz 

k i , o czem iuż donosiła prasa 
W odpowiedzi na to zarządzę 

(nie swej władzy zwierzchniej 
zebrał się zarząd miasta, złożo­
ny z członków PPS i uchwalił 
mianować swego burmistrza na­
czelnym sekretarzem Magistra 
tu. 

z dniem 1-ym kwietnia 

« w l lilie pKztowe PWJIM heiii 
reiestracią radioaparatów 

odbiorczych. 

Ogłoszenia drobne. 
RADIO detektory, słuchawki w naj­
większym wyborze po cenach przy 
slępnych Radio - Lloyd, Przejazd » 
tel. 158-08. 

Franciszek G uszek. ul. Bracka 
Nr. 17. Pabianic* ifubił kaia.t«cika 
wojskową wyd. 7 p. p. lag. 

F ryz .e rka plcrwsiorzadna prayital* 
dobrą posada. Zgłoszenia do adminlstr. 
pod „rryziarka". 

SIVNNV chiromani Lenorman prze-
yt.wiada przeszłość, przyszłość l te-
rnłnleszoSci Udziela porad w różnych 
sprawach. Ceny b. niakle Cod/eń 
>d 10 rano do 8 wieczór Pusta 9 
m 8. front 

Leon Andrze jczak , ul. Dolna 46. 
agubit książeczkę wojskową, wyd. w 
P. K. U. Łódź. 

Gr inbery Estera , nl. Barką Joa«-
lewicaa Nr 7, sgubl;a legitymacje za­
pomogową, wyd w Łodzi. 

Róża Gote l f , ul. Drewnowska 32. 
igabila legitymacja zapomogową Nr. 
34895. wyd. w Łodzi. 

WEROŃSKA KITEL. Spacerna nr. 26, 
zgubiła legitymacje od zapomogi 
<'P9fi. wydaną w Łodzi 

Stanis ław Loga , ul. 11 Listopada 
Nr CO zgubił ut .it-cs ;ę wojskową, 
legityma je zapomogową Nr. 28449 
I legitymacje, szkol ią, wyd. przes Szkołą 
Majstrów budowlanych. 

Jerzy Detnbczyk, ul. Aleksan­
drowska Nr. 134 zgubił bilet wolnej 
jazdy wyd. prses Dyrek. Kolejek Do-
azdowych. 

Służąca do wizyftkiego potrzebna 
caraz. Piotrkowska 154, lewa olicyna. 
I wejście, III piętro, mieszkania 8. 

POTRZEBNA wspólniczka aamotna 
do założenia Interesu z kapitałem od 
500 zł. do 2 tysięcy Wiadomość n 
tryzjcrkii. Goplańska 40, I ptefro. to. 
12, róg Laaiewwckiej, 

Lódź. 21 marca. Jak nas in­
formuje dyrektor Głównego U-
zędu Pocztowego — w dniu 

wczorajszym nadeszło rozpo­
rządzenie Min.sterstwa Poczt i 
Telegrafów, w mvśl którego z 
dniem I kwietnia b. r. wszyst­
kie filie Urzędu Pocztowego w 
Lodzi będą przy jmowały 

rejestracje radioaparatów 
odbiorczych koszty której wy­
noszą 3 złote. 

Poza tem już od dnia 1 mar­
ca b. r. wszystkie sklepy z ra-
diosprzetem przyjmują zgłoszę 
nia rejestracyjne radioodbior-
ców i załatwiają wszelkie czvn 
ności związane z rejestracją. 

Powvższem zarządzeniem 
władze w porozumieniu z ,.Ra-
djem Polskiem" u ł a t w ł y kolo­
salnie radioamatorom procedu­

rę rejestracji. Ma to Jeszcze'Je­
dno dodatnie znaczenie. Miano­
wicie wskutek tego duża liczba 
radiopaicczarzv w Lodzi któ­
rzy rejestracji aparatów nie do 
konali wyłącznie wobec braku 
czasu I nastręczających sie t ru­
dności — dziś będą mogh doko 
nać rejestracji w którymkol ­
wiek z urzędów f i l i jnvch w róż 
'•vch punktach miasta. 

Niezależnie od tego dow ; adu-
iemv sie. że w ciągu pstarnlaeo 
cz&su l ;czba zarejestrov> auvct> 
•i caratów 

znacznie wzrosła. 
W ciągu dwóch istatnich mie 

siecy zarejestrowano w Lodzi 
— 1120 aparatów radjoodb:tH-
czych. 

Liczba ta z dnia na dzień sy­
stematycznie sie pow eksza. 

Z e zc 

jskiś półgło 
Am ery 

Prasa warszawska n 
doniosła o losie mieszka 
skiego domu noclegowe 
ulicy Leszno 95, Paulu 
irowicz. którą w roku 
sortowano ze Stanów 
Czonych z powodu uzr 
ta 

upośledzona umyśle 
Nad majątkiem Zmi t i 

i^ej. wynoszącym sum 
dolarów, ustanowiono 
wCentral Trust Comp 
W>is". Gdy przed sąde 
rvkańskim toczyła się 
Bo sprawa o przekazał 
tteniedzy do Polski, sąi 
Bił wydanie całej sum 1 

Stanowienia kuratora r 
latkiem również w Pol 
^ Tymczasem okazuje 
Zmitrowicz jest zupełn 
pa I cała historia o up 
Piu umvsłowem jest baj 
(rykańską. 
^ W s k u t e k z łośl iwej di 
mi. stawiona przed sędi 
Inois. Żmi t rowiczowa 
Wpowiadać na szereg 
"vch ovtań. Zadano Je 
następujące pytanie: 

— Cobv pani zrobiła 
"a ul ;cv o 7 k roków pi 
m przechodził robotnll 
n : ós łbv na plecach rurę 
Jfugoścl 20 metrów, a \ 
kilogramów? 

Żmi t rowiczowa odpo 
P*. że uważałaby, żeby 
•tać po g łowie — 1 to Z1 

wało o Jej losie. 
Obecnie po naradzie 

toa adwokatami Żmltr 
wa zamierza wystąpić 
Ke sądową przeciw rząd 
Bńw Zjednoczonych, 
odszkodowania w wvsr 

100 non dolarów 
^AANSNSAMASASBZABSSASNNASAAA 

Szalenie 
w szkol 
Straszny dzi 

dzieci. 
Okropne chwile przi 

Vch dniach dziatwa, uc 
Nlca- do szkoły początko 
•teczka Wol lsvi l le w 
Szkocji. 

Oto, do szkoły wtar i 
'ąkany 59-letnl mieszka 
6o miasteczka I potrząs 
wolwerem, oświadczył, i 
ttiał od Boga rozkaz poz 

wszystkich dziec 
Na szczęście wśllzgi 

*a nim do szkoły równie 
Kma w rewolwer sios 
•^aleńca, która, spost 
nieobecność wuja w do 
iegla za nim i wystrzał 

Wolweru powali ła go m 
W chwil i, gdy mierzył d 
fo. 

Ciężko rannego szal 
rano do szpitala, gdzie 

duje pod ścisłym nadzór 
Ile strachu wyżyła k l 

cl, ła two sobie wyobr 

iimmmmmmmmmmmmmmmmm 

JOAN L O W E L L . 

KOLEBKA f 

ko No 

Kupiec pod samochodem. 
Kronika Pogotowia Ratunkowego. 

Późnym wieczorem przecho­
dzący ulica Braterską Ludwik 
Sowiński, niewiadomego miej­
sca zamieszkania, został napad 
niętv przez nieznanych osobni­
ków k tórzy zadali mu szereg 

t łuczonych ran g łowy . 
Ofierze zagadkowego napa­

du udzieli ł pomocy lekarz po­
gotowia ratunkowego. 

• a a 

W podwórzu nrzy ulicy O-
dyńca otruła sie esencja octo­
wa 22 lutnia Lcokadja Kolińska 

bezrobotna służąca. Desperatkę 
nrzewiózł zawezwany l e k a f i 
pogotowia ratunkowego do szpi 
tala przy Zbiorni Miejskie). — 
Przyczyną tragicznego kroku 
brak środków do życia. 

• • • 
Na ul icy Wschodniej przeje­

chany przez samochód odniósł 
ogólne obrażenia c a ł a 31-letni 
Moszek Berent, kupiec zamie­
szkały orzv ulicy Wschodii ici-
Lekarz pogotowia ratunkowego 
udzieU mu pomocy. 

f u t o r y 

—i iśmielasz sie Jeszc 
w. i ć l? — i ojciec Jec 
rżeniem pięści rozcią 

h pokładzie. — Chciał 
[opakować na rafę. co? 

Svenson zerwał się z 
puc i ł się na swego zwi< 

— Tv . stary bękarcie 
''e czegoś nauczę — 

N l ą c naoślep żelazner 
l^ami. Zwal i l i się obaj 
^'ad. zwarc i w śmierteli 
fisku nienawiści. — T 
Jew. Nigdy nie zapomi 

p u kości szczękowej S 1 

Pękającej pod ciosami p; 

— Mam dosyć! — k 
J}intownik. rozciągnięty 

ecach. Wzniesione rar 
Piało mu zadać ostatnie 

e. prawdopodobnie ś 
• Oficer, k tó ry stał obi 

_ e m w reku na wypade 
^ e | awan tu r ' , d twigną 
ff* Norwegcz-/ka na noc 

— Zaprowrdz ić go n; 
zakuć w ka.dany — r 

We 

file:///vvida
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Z e z d r o w e j kobiety 

Iskiś półgłówek uczynił obłąkaną. 
Amerykańskie metody. 

ki lkoma kolegar 
;dzić pięć rubii Nie.std 
zawód iest teuo rodaa 
.•możliwa iest oraca be| 
ra własnego- noki.ju 
ia o nas że jcstcś l f l f l t f . 
i. Kto z nauczycieli nr | 
vwn ie? Chyba urup| 
ów z wvższenii kwa l i 
i. nauczyciele szKfl 
• stopnia i k ierownic ! 
'szvscv mni musza za j 
się prvwatneitu '' 'kcłaj 
;ażdv iednak ma dodaa 
arobok a wtedy żvJ| 
)cnsh' która , 
akaia minimum wymwj 

Stań. 
dwoma laty otrzvm*« 
42 ruble no roku 44 .1 

o 3 ruble w ecej l a i 
rt sie na prace soołe 
eli na 5 — 6 dni orz 

Prasa warszawska niedawno 
doniosła o losie mieszkanki miej 
skieno domu noclegowego przy 
ulicy Leszno 93, Paul.ny Źmi -
trowicz. która w roku 1924 de­
portowano ze Stanów Zjedno­
czonych z powodu uznania jej 

wiam sie dostateczni* 
e wypłaca 25-eo d w j 
i i musze cierpieć g łód* 
i milczeniu i be/ *ana*j 
:>bfamy" posiedzenia* 

*fi#li?n 

szewików. 
y ł co następuje: Mar 
>głv Iest mi z.iane. lecfj 

by ł on biskupem 
i administratorem dje* 
hjlewskiej. W łaśc iwy 
ator diecezji mohilew 
tai zesłany na wyspy 
de. 
oże. że A d o z polecę* 
ć w i k ó w pcłm jego <r 

Przypuszczać należy 
ud ten Jest fabrykowa-
Jest wykluczonem. U 

nuszony z°stat 
sanla tego wyw ładu 
' U . Najlepszym dowo-
ezacvm słowom A^fy 
Że na wyspach soło-
znajduje sie i " wvż -

stolników kośc'T»ła ka* 
i I dopiero, gdy oni 

ii iiiiistn 
magistratu. 
władzy zwierzchnie) 
zarząd miasta, złożo-

nków PPS I uchwali ł 
swego burmistrza na-

sekretarzem Magistra 
:o : -

Ihii 
t 0 l r y 

upośledzona umys łowo. 
Nad majątkiem Żmi t rowiczo-

* e j . wynoszącym sumę 30.000 
llolarów. ustanowiono kurate l t 
X e n t r a l Trust Comp. of I l l i ­
nois". Ody przed sądem ame­
rykańskim toczyła się niedaw­
no sprawa o przekazanie tych 
Pieniędzy do Polski, sąd uzależ 
<&Ił wydanie całej sumy od u-
ttanowienia kuratora nad ma­
jątkiem również w Polsce. 
. Tymczasem okazuje się. ż*» 
Zrnitrowicz jest zupełnie zdro­
wa i cała historja o upośledze­
ni umysłowem jest bajką ame-
kańską. 
Wskutek złośl iwej denuncja-

M. stawiona przed sędzia w II-
Inois. Żmi t rowiczowa musiała 
Odpowiadać na szereg łdjotycz 
;"vch pytań. Zadano Jej m. In. 
zstępujące pytanie: 

— Cobv pani zrobi ła, gdyby 
Ha ul ; cv o 7 kroków przed pa­
lm przechodził robotnik, k tó ry 
" ćs łbv na plecach rurę gazową 
dłutroścl 20 metrów, a wag i 100 
ł i l ogramów? 

Żmi t rowiczowa odpowiedzią 
w. że uważałaby, żeby nie do-
Wać po g łowie — 1 to zdecydo­
wało o Jej losie. 

Obecnie po naradzie z kl iko­
wa adwokatami Żmitrowiczo­
wa zamierza wystąpić na dro-
Ke sadowa przeciw rządowi Sta 
M w Zjednoczonych, żądająt. 
Odszkodowania w wysokości 

1 0 0 . 0 0 0 dolarów 

f e t n i a 

[ 
aratów 

ic j l . Ma to leszcze Je­
nie znaczenie. Mlano-
Lit ik tego duża l ic /ba 
:zarzv w Lodzi któ-
racji aparatów nie do 
'łącznie wobec braku 
streczajacych sie t ru* 
dziś będą mcmh doko 
racji w k tórvmkol -
zedów f i l i jnych w róż 
\tach miasta, 
tnie od tego dow ; adu-
te w ciągu ostatniego 
:ba zarejestrowalivc1> 
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i służąca, Desperatkę 

zawezwany lekarz 
ratunkowego do szpi 
Zbiorni Miejskiej. — 
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i Wschodniej przeje-
ez samochód odniósł 
rażenia c :afa 31- let/tt 
erent. kupiec zamie-
iv ul icy Wschodnie!-
crotnwla ratunkoweco 
i pomocy. 

Szaleniec 
w szkole. 
Straszny dzień 

dzieci. 
Okropne chwile przeżyła w 

<ych dniach dziatwa, uczęszcza 
Pic* do szkoły początkowej mia 
Meczka Wol fsv i lU w Nowej 
Szkocji. 

M Oto, do szkoły wtargnął ob­
lekany 59-letnl mieszkaniec te-
8o miasteczka l potrząsając re­
wolwerem, oświadczył, te otrzy 
toał od Boga rozkaz pozabijania 

w s z y s t k i c h d z i e c i . 

Na szczęście wślizgnęła się 
Ja nim do szkoły również uzbro 
kria w rewolwer siostrzenica 
•••aleńca, która, spostrzegłszy 
Pjeobecność wuja w domu, po­
legła za nim i wystrzałem z re 

wolweru powaliła go na ziemię 
w chwil i , gdy mierzył do dziat-
Fir. 

Ciężko rannego szaleńca za 
'rano do szpitala, gdzie się z n a j 

duje pod ścisłym nadzorem. 
Ile strachu wyżyła klasa dzie 

ci, ła two sobie wyobrazić. 
:o : 

za poniesione s t ra ty i k r zywdę 
moralną. 

Żmi t rowicz będzie poddana 
badaniom psychiatrycznym w 
Warszawie. Wiedniu. Paryżu i 
Berl inie, gdzie lekarze mają 
stwierdzić, te ze zdrowej ko­
biety jakiś półgłówek uczyni ł 
war jatkę. narażając Ją na cier­
pienia-

Wił Iilili itilii 
Otruła całą rodziną. 

Prasa kowieńska pisze sze­
roko o n iezwykłe j zbrodni po­
pełnionej przez żebraczkę we 
wsi Skłauzy, pow. Szawie (L i ­
twa) . 

Do chaty pewnego włością 
nina zastukała stara żebraczka 
prosząc o nocleg. Gospodarz 
odmówi ł z powodu ciasnoty 
mieszkania 1 usunął 

żebraczkę z kuchni. 

Zemsta by ła straszna- Źebracz 
ka, korzystając z nieuwagi do­
mowników, zdołała do przygo 
towanej kolacji wsypać truciz­
nę, mianowicie esencję z liści 
beladonny. 

Tej samej nocy cała rodzi­
na włościańska, składająca się 
z 5 osób. zmarła w strasznych 
męczarniach. 

•Pin •w z w y k ł y 
Koniec kariery 

Słynny ze swych nadużyć po 
Hcyjny sędzia nlujorski Vitale zo 
stał wreszcie mocą wyroku sądc 
wefo wydalony ze służby. 

O Albercie Vitale pisaliśmy 
ki lkakrotnie w związku z rozma 
itemi „czynami" przeróżnych 
band zbrodniczych, działających 
na terenie wielk ich miast Sia­
nów Zjednoczonych, jak New-
York. Chicago, San Francisko i 
innych. 

K U L T PIĘKNOŚCI w AMERYCE. 

$*jaa gałąź przeiys-̂  a Oceanem 
Blisko dwa mśijosiy ludzi żyle z kosmetyki. 

N o w y Jork. w marcu. 
(Od w ł . korespondenta). 

Utrzymanie młodości I urody 
— to cel przeważającej więk­
szości kobiet amerykańsk ich— 
Kosmetyka stała się w Amery­
ce najpotężniejszą gałęzią prze 
mvs łu Wskazuje na to najle­
piej następująca statystyka. 

W fabrykach kosmetycznych 
Stanów Zjednoczonych pracu­
je obecnie 

1.600.000 osób. 
W najrozmaitszych zaś salo­

nach piękności — 220.000 osób. 
W ubiegłym roku wydano w 

Ameryce na a r t yku ł y kosmety­
czne 

2 mi l iardy dolarów. 
Jest to mniej więcej ogólny 

roczny budżet średniego pań­
stwa europejskiego. 

W magazynach wie lk ich 
miast amerykańskich zobaczyć 
można skomplikowane aparaty 
1 maszyny kosmetyczne. Nlektó 
re z nich nadają elastyczność i 
Jedrność skórze wiotk ie j , inne 
służą do wygładzania zmarsz­
czek. Sa aparaty, które robią 
samodzielnie manicure l pedicu 
re. maszyny, służące do popra­
wiania nosa I 

upiększania uszów, 
zmęczonym oczom nadaje się 
blask | młodość. 

Najzwvczajnlejsza nawet ro­
botnica fabryczna odwiedza In­
stytut pielęgnowania urody raz 
lub dwa razy na tydzień. W y ­
daje się 
olbrzymie sumy na rek lamy, 

które przyciągają kobiety ze 
wszystkich sfer społecznych.— 
W tvm celu zb :era się. naprzy-
kład. naibrzvdsze dziewczęta z 
przedmieść Nowego Jo rku : — 
..Czv chce pani być piękna?'-
Niema, oczywiście, takiej, któ-
rabv nie chciała. Wówczas fo­
tografuje sie „ b r zydac two" od­
dając Je następnie w ręce w y ­
kwal i f ikowanych kosmetyczek 
Snecjalsta szuka ba rw naibar-
dziel odpowiednich dla dane' 
twarzy . W przeciągu pół godz ; 

nv wyuczone rece malują policz 
ki . nos. b rw i I brodę, wydłuża­
ła rzęsy, bielą zebv, układają 
włosv. aż metamorfoza Jest ca? 
knw ; ta . Paclentka zostale sfoto­

grafowana po raz drugi 1 usz­
częśliwiona udaje się do domu, 
by wpraw ić w podziw 

oszołomiona rodzinę. 
Po godzinie Jednak zostają w 

oknie wys tawowem wywieszo­
ne dwie fotografje. Jedna przed 
stawia szpetna twarz przed pro 
cedurą. druga — powabne obli­
cze upiększonej dziewicy. Kon­
trast jest tak niesłychany, że 
trudno uwierzyć. Iż ma się 
przed sobą te samą osobę. 

„Każda kobieta staje się po 
dobna do Wenus" — pisze pe­
wien Instytut nowojorski — 
nawet najbardizilej przez natu­
rę upośledzone — otoczone be­

dą przez wielbiciel i — po w y j ­
ściu z naszego salonu". 

Mi ła perspektywa! Któraż 
kobieta oprze się s łowom tak 
uwodzic ie lsk im! Nic też dziw­
nego, że 
dziewięćdziesiąt procent kobiet 
wielk ich miast uczęszcza stale 
do instytutów piękności. Szmim 
kują sie w ten sposób sprze­
dawczynie, biural istki, kelner­
ki, manekiny 1 t p. Czynią to 
przedewszystklem. dlatego, by 
nie utracić posady, gdyż kobie 
ty. nie używające ko lorowych 
pudrów 1 o łówków są przez 
szefów bardzo n iemik widzia­
ne. 

Kontrasty wiosenne. 

Wiosna i z ima walczą o pierwszeństwo na alpejskich 
halach. (ip.) 

W wielk ich magazynach 
znajduje się zawyczaj specjal­
ny salon piękności do którego 
przedewszystkicm udać się mu 
si każda nowo zaangażowana 
pracownica. Kierownik tego sa 
łonu. k tó ry jest zawsze m i ­
strzem w swym zawodzie, za­
biera się odrazu do studjowa-
nia powierzchowności powie­
rzonej sobie panienki. Długo 
upiększa ją za pomocą farb, 
kremów 1 o łówków, aż wresz­
cie sprzedawczyni zmienia się 
nie do poznania. Wówczas kie­
rownik wtajemnicza ją w ko­
nieczne arkana swej sztuki, 
przepisuje potrzebne kosmety­
ki i panna nie ośmiela się uka­
zywać w magazynie 

bez przepisowej maski. 
W niektórych średnich szko 

łach amerykańskich wp rowa­
dzono lekcje szminki. Uczenl-
ce z całą powagą zostają w t a ­
jemniczone w naukę upiększa­
nia swej powierzchowności. 

Gdy przełożonej Jednej z 
tych szkół czyniono zarzuty z 
powodu tak oryginalnych me­
tod wychowawczych pani ta 
ogłosiła następujący list w 
. N e w Jork He raWz ie " : Od 
dwunastego roku życia rozpo­
czynają gimnazistki używać 
szminki. 1 w tym celu kupują 
najrozmaitsze kosmetyki . W i e ­
lokrotnie stwierdzano już 

wypadk i śmiertelne 
od zatrucia farbami- B y zapo­
biec w przyszłości tego rodza­
ju katastrofom, uważal iśmy za 
stosowne wskazać panienkom 
cały szereg nieszkodl iwych ko 
smetyków." 

Op. 

Dr. H E L L E R 
Dla niezamożnych ceny lecznic. 

Choroby thnrne I weneryczne. 
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sędziego Vltaie. 

Sędzia Vitale by ł niejako pa* 
rawanem dla najbardziej zni« 
nych i . .wpływowych" bandytów 
-słaniając powagą swej urzędo­
wej osoby ich zbrodnicze czyny. 
Był on zamieszany w najbrud­
niejsze sprawy na tle wielkich 
wymuszeń potajemnych spelu­

nek, uprawiających hazard i nie 
rząd oraz w rozmaitych krwa­
wych rozprawach związanych 
ze szmuglem alkoholu. 

Ostatnio dowiedzione mu zo 
stało pobranie łapówki w sumie 
20 tysięcy dolarów od słynnego 
szulera Arnolda Rothsteina, k tó 
ry następnie zamordowany zo­
stał przez członków jakiejś kon 
kurencyjnej z jego bar.dą bandy. 

O przebiegu całej tej spra­
wy, rzucającej jaskrawię świat­
ło na specyficzne stosunki panu 
jące w Stanach Zjednoczonych 
w niektórych dziedzinach ich pu 
blicznego życia, pisaliśmy w swo 
im czasie obszernie, jak również 
i o udziale sędziego Alberta Vi-
tale w najrozmaitszych brud* 
nych wyczynach 

mętów amerykańskich. 
Obecnie dodajemy, Iż na 

przewodzie sądowym wyszło na 
jaw, iż ten niezwykły stróż pra 
wa, wstępując na służbę pań­
stwową, był zadłużony po uszy, 
a po czterech latach pełnienia 
swych funkcyj urzędowych jest 
posiadaczem majątku wartości 
165 tysięcy dolarów, który, jak 
twierdzi, udało mu się zbić na' 
„szczęśliwych operacjach han­
dlowych". 

— * * T * ' 

Czworo dzieci 

utonęło w rzece. 
Zdradliwa ślizgawka. 

Rzadką zaiste t ntezwykłą vf, 
swej grozie jest katastrofa, k tó ­
ra spotkała pewnego rolnika au 
str jackkgo, zamieszkałego w; 
miejscowości Hz, niejakiego Ru* 
dolfa Blspinga I jego żonę M a -
rję. 

Bispingowie mieli czworo dziai 
c i : trzech chłopców i dziewczyn 
kę w wieku od 5 do 12 lat. Dz1* 
ci swoje kochali gorąco — by ł y 
one uśmiechem i słońcem lea 
życia. 

Niebawem jednak m t a ł u g o ­
dzić w biednych rodziców okrop[ 
ny los — oto jednocześnie po­
stradali wszystkie swoje pocio» 
chy. A stało się to tak: 

Pewnej niedzieli, gdy Blspht 
gowie wybral i się do kościoła^ 
pozostawili dzieci w domu. W e ­
soła czwórka udała się clcha-| 
czem na pobliską rzekę, aby z * 
żyć tu 

rozkoszne) ś l i z g a w k i . 
Na nieszczęście lód był d o l i 
cienki 1 wszyscy czworo znaleź* 
l i się pod wodą. 

Zauważyła to przechodząc* 
w pobliżu jakaś stara kobiecina. 
Zanim jednak zdołano pośpie-' 
szyć dzieciom z pomocą, t y ł y o> 
ne już martwe. 

Można sobie wyobrazić bet-
graniczną rozpacz nieszczęśli­
wych rodziców. 

JOAN L O W E L L . 16) 

KOLEBKA HA GŁĘBINIE 
autoryzowany przekład J. SajkowskicJ. 

iśiniclasz się Jeszcze pys-1 ojciec. — 1 proszę powiedzieć 
B°Wać!? — i ojciec jednem u - ,w forkas/:telu, żc jeżeli k tó ry 

erzeniem pięści rozciągnął gojbędzie próbował odpyskowy-
wać kao tanowi tego okrętu, to 
spotka go ten sam los. 

Oficer ujął Svensona za ko ł ­
nierz i za górn?, część pantalo-
nów i odprowadzi ł na przód- — 
Ojciec krzyknął jeszcze za n i : 
m i : 

— Jak ten bałwan przyjdzie 
do siebie. Joasia mu pokaże. Jak 
się powinno sterować. 

Przez ca ły czas t rwania po­
dróży do wysp M idway . Sven 
son pozostał w kajdanach l o 
chlebie 1 wodzie. Po przybyciu 
na miejsce, ojciec odprawi ł go 
na zbi ty łeb" , tak więc nie os­

karży łam go przed ojcem, ale 
iednak nie bv ł on górą. Sądzę 
że i on Jest tego samego zdania. 
Naturalnie jeżeli Jeszcze żyje. 

i 
H pokładzie. — Chciałeś n2S 
opakować na rafę. co? 

Svenson zerwał się z ziemi i 
^uc i ł sie na swego zwierzchnl-

— T v . stary bękarcie 1 Ja cle-
e czegoś nauczę — ryknął . 

Pfaląc naoślep żelaznem! pięs-
Pami. Zwal i l i się obaj na po-

F a d . zwarc i w śmiertelnym uś­
cisku nienawiści. — Trysnęła 
Jtew. Nigdy nie zapomnę trza­
sku kości szczękowej Svensona 
t k a j ą c e j pod ciosami pięści o j -

— Mam dosyc i — krzykną ł 
Juntownik. rozciągnięty już na 
^ecach. Wzniesione ramię ojca 
?Jiało mu zadać ostatnie uderzę 
.e . prawdopodobnie śmiertel-
W. Oficer, k tó ry stał obok z na-

_ em w reku na wypadek więk-
F*ei awantur- ' , d fw igną ł zbite-

Norwegczvka na nojri. 
Zaprowadzić go na przód 

zakuć w ka dany — rozkazał 

Rozdział siódmy. 
Życie na morzu up ływa ło mi 

wśród pracy, nauki i zabawy. 
W czasie pięknej pogody nie 
miałam ani iednei wolnei chwi l i 

O wpół do ósmej dostałam śnla 
danie. O ósmej, kiedy się zmie­
niła ranna wachta, zabierałam 
sie do szorowania jutu. Następ­
nie czyści łam mosiężne naczy­
nia 1 uprzątałam swoją kojkę, 
wyróżnioną słomianym matera 
ocm. co stanowi ło najwyższe 
moje wyobrażenie o luksusie.— 
Swoje obowiązki starałam się 
wypełniać z możl iwie ma łym 
nakładem pracy, tak aby miały 
raczej charakter zabawy. 

Wodę do wyszorowania po­
kładu czerpałam z morza płó­
ciennym kubłem. Lubi łam to za 
jęcie, gdyż mogłam łowić w ku 
beł różne morskie twory . Cza­
sami prowadzi ło to do nieprze­
widzianych następstw. 

Nigdy nie zapomnę poranka, 
kiedy to chciałam upolować ko­
nia morskiego W y r a z ten brzmi 
dosyć groźnie 1 trudno sobie w> 
obrazić, aby dziesięcioletnia 
dziewczynka mogła ścigać ta­
kiego potwora, uzbrojona 11 tyl­
ko w płócienny kubeł. Wie lu lu­
dziom wydaje się. że „koń mor­
s k i " to coś wielkiego, ważącego 
setki funtów, jakieś ogromne, 
niezdarne stworzenie, podobne 
do wieloryba. Najzupełniej my l ­
nie! W rzeczy*/s tośc i jest to 
zabawna, ma ła rybka, której 
długość waha >.ę. nd dwóch cali 
do stopy. Zab*-v». bo choć iest 
rybą. potraf i «^ać tyle co 
karaluch, Ma żśl^o ogon. zapo-

mocą którego przyczepia się do 
p ływających wodorostów lub in 
nych przedmiotów. 1 tak wędru 
je sobie po oceanie, z g łową 
wysadzoną z wody pod takim 
kątem, że w niewielkiej odleg­
łości g łowa ta przypomina łeb 
konia. Stąd nazwa! 

Rzadko się zdarza, żeby że­
glarz upolował takiego konika. 
Mając lat dziesięć, marzy łam o 
tem jak o wielk iem szczęściu. 

To też gdy tego ranka, prze­
chy l iwszy sie przez burtę z ku­
bełkiem w ręku, zobaczyłam 
wymarzone, cudaczne stworze­
nie, przejął mnie dreszcz nie­
wymowne j radości. — Mój koń 
morski żeglował sobie na mor­
skim anemonie z taką miną. jak 
bv kwia t bv ł tronem, a on sam 
królem oceanu. Okazja bvła je­
dyna w swoim rodzaju! Ranek 
bv ł spokojny, morze gładkie 
jak szkło, statek zaś p łynął le­
niwie, robiąc zaledwie t r zy wę­
zły na jrodzinę. Idealne warun­
ki do po łowu ! Koń morski jest 
to stworzenie przejrzyste, nie­
bieskawe, żelatynowate-.. Ze 
swego wyniesienia dostrzega­
łam błękitne ży łk i na jego ciele. 
Zniżyłam kubeł pod anemon i 
'aczcłam ściąeać liine. ale wo­
da uniosła mi zdobycz. Zanu­
rzy łam kubeł no raz druei . Koń 
Tniknał w w i rze piany. Pocze­
kałam chwile i zobaczyłam en 
koło kontrsztaby. Pobiegłam do 

balkonu 1 spościłam ponownie 
kubeł, niestety! Trochę za blis­
ko. Nie by ło czasu spuszczać 
go po raz drugi. Odległość mię­
dzy statkiem a anemonem zwie 
kszała sie z sekundy na sekun­
dę. Ambitne marzenie moich 
młodocianych lat zaczęło się 
rozpływać w nicość. Nie mog­
łam do tego dopuścić. 

Chybiony rzut kubełka obu­
dził we mnie gwał towne prag­
nienie: albo zdobyć konia mor­
skiego, albo umrzeć! Nie namy 
ślając sie, co robię, skoczyłam 
w morze w pogoni za anemo­
nem. Jednocześnie z pluskiem 
otwierającej się przede mną 
wody. usłyszałam k r zyk Stit­
chesa. 

— Szyperek za bur tą ! 
Na pokładzie wybuch ło ple* 

kło. Ojciec, chłopiec okrę towy, 
Bułgar i Axel Oleson rzucil i 
sie do bur ty , na rufie. Oficer i 
Szwed odwiązywal i szalupę, 
aby ja spuścić za mna na mp-
rze. 

— T r z y m a j g łowę nad wodą, 
szyperku — wrzasnął dz ik im 
głosem Stitches. Nie umiał sam 
n ływać i nie mógł mi pomóc. 
Jego bezradna rozpacz zrobiła 
na mnie komiczne wrażenie. 

Brózda wody . zamykająca 
się za okrętem, unosiła moją 
zdobycz coraz dalej i dalej. Za­
miast płynąć zpowrotem do stat 
ku i cJiwytać za linę' okrętową, 

rzuconą mi przez ojca, gnałam 
jak war iatka za oddalającym 
sie .anemonem. Okręt p łynął w 
jednym kierunku, a ia w dru­
gim. Nieczęsto miałam sposob­
ność opuszczać pokład mego 
stałego miejsca pobytu, to tez 
chwi la swobodna napełniała 
mnie rozradowaniem. By łam 
wolna — mój cel w postaci 
szybko odpływającego kw ia tu 
morskiego ciągnął mnie za * > , 
bą poprostu nieodparcie. W i e ­
działam, że ambicja mego życ ia 
musi się urzeczywistnić, bo ł n t 
czej będzie ze mną źle-

Odwróc i łam głowę, posłałam 
mu uśmiech i dawszy uspokaja­
jący znak reką. popłynęłam za 
swoim kwiatem. CiąeJe mi sit) 
zdawało, że pochwycę go lada 
moment, lecz kapryśne fale od* 
rzucały go coraz dalej. Zapom­
niałam o załodze statku, usiłu* 
iącej mnie ratować. Ki lku szyb* 
kiemi rzutami doścignęłam me* 
ero konia 1 nakry łam go d łoną . 
Zgiot łam anemon, ale zw ie rzy ­
na została mi w ręku. D u m n i 
z po łowu, zawróci łam. abv go­
nić statek, k tó ry tymczasem ko 
łvsał sie nierrehomo w mleh 
scu. Oficer. Stitches i Bułgar 
nłynel i za mna w łodzi ratuttr 
kowel . Śpieszyli się bardzo. —* 

D. c. n. 
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z e stolicy. 
Zycie Warszawy w kilku wierszach. 
W r. 1928/29 przewyżka docho­

dów nad wyda/tkannl eksploatacyjni -
nu tramwajów wyittw»Ja 18 153.684 
zl Dodaiac do tego procenty banko­
we w sumie 345.394 ZL otrzymano 
przewyżkę 18 449.078 NU cc przy 
wpływach ogólnych 48.724598 ZL. wy 
nosi 39.24 proc. (w r. 1927/28 — 36.96 
proc.) Przewyżka dochodów nad wy 
datkami eksploatacyiJneimii wydziału 

autobusów wyniosła 291-313 zL, co 
przy wpływach 1.039 545 zl wynio­
sło 28.02 nroc. Czysty zysk całego 
przedsiębiorstwa wyniósł 13 954.129 

zł. co przy ogólnych wpływach 
49.764 543 zł. stanowi 28.04 proc. W 
roku 1927/28 — 23.39 proc). Czysty 
zysk całego przedsiębiorstwa w sto­
sunku do kapitału 63.184271 zł. wy­
niósł 22.08 proc. (w roku 1927/28 — 
15 73 proc.) Wartość towenarza wy 
nosiła 70.7K3.198 ZL. (w r. 1927/28 — 
62.387.013 z l ) . 

Do magistratu wpłynęła oferta 
pewnego niemieckiego towarzystwa 
budowy krematoriów I urządzeń do 
pflileota zwłok Oferenci proponują 
wybudowanie kTematorjum w War­
szawie Jak wiadomo, w Polsce ten 
sposób grzebania zmarłych nie Jest 
dotychczas dozwolony, a odpowied­
nia ustawa jest dopiero w opracowa­
niu, poczerń losy M zależeć będą od 
Sejmu. • • • 

W ostatnich czasach na tle fcry-
irysu gospod af czego niemal cod«1en-
nłe mówi sie o niewypłacalności co­
rsa to Innych przedsłoWorstw War-
Sizawe ogarnęła poprosBu psychoza I 
Jeśłi wierzyć plotkom niema Już łłr-
mv która płaci swe zobowiązani*. 
Często tedrak ofiara takich opowie­
ść i padają firmy, o bankructw 'e któ­
rych mówi s*c oałntesfcMzn ci i bez 
iwszeikioh pod-staw. Przed niedaw­
nym czasem krazyty w Warszawie 
uporczywe pogłoski o apadloścJ zna 
nego w stolicy magazynu futer Ma­
ksymiliana Aofelbauma 1 S-kl. P. A.P-
fełbaura. by położyć kros rym plot­
kom — Jak sie zdaje umyślnie rozsłe 
wanym — wtitóst do sadu skargę 
przeciw znanym w lontach towarzy­
skich Warszawy paraora t C . L 5 . 
1 J. B. Niezwykła t* I tawacyjną 
sprawę będzie rozpoznawał Sad 
Grodzki Jul w pnzyszfym miesiącu. 

• • • 
V.' kronice wypadków tatrues* gs 

aem swite t̂oym zajmuje Jedno t 
pierwszych miejsc Z radością powi­
tać naW.y wiadomość, t* pracownik 
gazowni warszawaklel. p. OrześWe-
w * a wynalazł przyrząd do samo­
czynnego tamowania dopływu gazu 
w rezle obsunięcia s4e rurki gumowej 
łączącej patoflt s przewodami. Przy­
rząd ten Jeśli okaAe ste praktyczsny, 
osunie w poważnym stopniu niebez­
pieczeństwo zatrucia afte gazem. Wy 

— X X 

nuJazca pertrak::]je obecnie z pew-
uym hii.iriM.stą, który zamierza pod­
jąć sie wyrobu tego przyrządu na sze 
noką skarte. 

• • « 
W Tow. Miłośników Sztuki FUmo 

wej wygłosił odczyt red. Stetan Bp-
stein aa temat „Film dźwiękowy Ja­
ko nowa era w klnematograiji". 

M a s z y n a o b e r w a ł a c h ł o p c a g ł o w ę . 

Ś m i e r t e l n a młocka. 
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Łódź. 21 3. W dniu wczo­
rajszym w majątku Oszczekiin 
gminy Marchwacz, pod Kali­
szem, wydarzy ł sie 
wstrząsający groza wypadek. 
Oto podczas młócki łubinu, 
wpadł wskutek własnej nieu­
wagi, w t ryby maneżu l l - le tn i 
Zygmunt ("Jankowski, 

syn oficjalisty 

wymienionego majątku. 
Zanim zatrzymano maneż 

•:towa chłopca zmiażdżona cał 
Icowide pozostała w trybach 
maszyny, zaś korpus odrzuco­
ny został pod ścianę stodoły 
Zw łok i malca zabezpieczono 
na miejscu do czasu przepro­
wadzenia oględzin sądowo-ie-
karskich 

KRATECZKI . 

D Z I W Y W S T A J N I . 
O k a * W. 

3 0 złotych grzywny 
WA tepanie n ewiasty z a pstó 

Lekcja cobrego wychowania v«/ tramwaju. 
Z Warszawy donoszą: 
O większego trudno zucha 

jak p. Stefan Kalkstein-Borow-
ski. 

Jedzie kiedyś zerem, wsiada 
blondynka w popielicach Odra 
zu poprawił krawat i spojrzał 
siarczyście. 

Blondynka wyjmuje 
banknot dziesięciozłotowy. 
— Nie mam reszty, dopiero 

zacząłem kurs — oświadcza kor, 
duktor. 

Więc co ja mam zrobić? 
— kłopocze się osóbka 

Będzie pani musiała wy­
siąść. 

P. Stefan Kaikstein-Borowsk. 
Jeśli masz śmiertelnego w r o l t e pan zadzwoni za parę minut Właśc iw i * t e M o n nie ma nic Iiest jednak na stanowisku. 

. _ t ' 1 - - _ , » i 1 . _ l - . t i / l : , i . . . . . n i. . . . . ga, czytelniku, 1 jeśli chciał!, 
aby ten wróg w szybkim czasie 
dokumentnie oszalał, zrób mu 
niespodziankę i każ mu, chociaż 
by nawet na swój rachunek za­
łożyć telefon. To piekielne na 
rzędzie doprowadzi do szału naj 
bardziej spokojnego człowieka, 
wywoła pomieszanie zmysłów 
nawet u takiego osobnika, k tóry 
chwali się dzisiaj, że ma nerwy 
jak postronki. Tak i przechwalca 
niema napewno w domu telefo 
nu. 

Załóż mu. czytelniku, telefon 
a zobaczysz. Wróg twój, po zje­
dzeniu obiadku, wyciągnie się 
na godzinkę, ociężały, na kozet­
ce, zadowolony, i e żona wyszła 
służąca flirtuje w bramie z sy­
nem dozorcy, słowem, te ma u-
pragniony spokój. Nagle tele­
fon. Zrywa się. 

— Czy firma Kugelszwamc? 
— A mech clę!.. — klnie „na 

omyłkę" twój wróg. 
Kładzie się ponowni*. Pięć 

minut błogiej ciszy. Nagle dzwo 
nek. 

— Proszę!... 
— Czy jest pan Klnderma-

cher? 
Niema, niema, niema!II— 

woła już zły wróg. 
Pod denerwowany kładzie się 

postanawia, że już tym razem 
napewno na dźwięk dzwonka 
nie wstanie. A le każdy posia­
dacz telefonu wie, że to jest nie 
możliwe. 

— A może akurat coś waż­
nego d l i mnie — m-.^li i nap*w 
no podejdź 1* do djabelsk.'ego a-
V sratu 

Dzwonek. 
— Czy K i ł panna K'!uicia, 

— pyta męski głos. 
— Jest, ale bardzo zajęta — 

odpowiada „przyczajony" wic ie 
k ły wróg 

— A co robi? 
- i Aku ra tn I * rodzi teraz, Mo 

Chłopiec spłonął żywcem 
podczas pożaru zagrody. 

Lódź. 2 1 marca. W dniu wczo 
rajszym w godzinach wieczor­
nych we wsi Ostrowsko, pod 
Turkiem, wybuchł pożar w za­
budowaniach Stefana Pietrza­
ka. Zanim przybyła okoliczna 
straż ogniowa zagroda, z wy­
jątkiem domu mieszkalnego, 
spłonęła. 

Spaliła się wlec doszczętnie 
stodoła ze zbożem, obora, w 
której 

spłonął żywcem 
11-letni służący Pietrzaka — 
Antoni Sujka oraz szopa z na­
rzędziami rolniczeml. 

Straty wyrządzone przez po­
żar sięgają wysokości przeszło 
10.000 złotych. 

Przyczyna pożaru prawdopo 
dobnie podpalenie. Energiczne 
dochodzenie w tym kierunku 
prowadzi komenda policji po­
wiatowej w Turku. 

- X X -

jak ;!tończy 
Słychać tylko t rzasK nuco­

nej zc wściekłością słuchawki 
.przec iwnika" telefonicznego. 

Wróg już nie kładzie się, ty l 
ko, jak dziki zgłodniały lew, krą 
ży po pokoju, paląc papierosa 
za papierosem. 

Telefon. 
— Czy z a b i a ł e m pana Plpma 

na? 
— Owszem, zastał pan. 
— Niech go pan poprosi do 

aparatu. 
— Nie m o g ę . . . 
— Dlaczego? 
— Bo pan Pipman przed 

chwilą umarł. Szlag go traf i ł ! Że 
by pana te ł trafi ł II Jak się pan 
łączyl i ! Kręcić pan nie umie, 
chociaż napewno przez całe ży­
cie nic pan Innego nie robi ł ! !— 
wyje wściekły wróg i przy nar 
stępnym telefonie szalej* już cał 
kowicie. Dzwonisz, tedy czytel­
niku po pogotowie dla niego, łą­
czysz sie przez omyłkę ze swo 
ją teściową i —« sam również 
szalejesz. 

w s p o i a , z dzisiejszemi kratecz-
kaml, bowiem nikt dotychczas 
telefonu nie ukradł Ale prze-
cież znudziło się Wam zapcw 
ne, drodzi czytelnicy, czytać tyl 
ko o kradzieżach i oszustwach. 

Z obowiązku jednak zakomu 
nikuję Wam, że Władysławowi 
Florczewsktemu zginęło chomon 
to, które znalazło się w stajni 
Karola Golkowsklego. Golkow 
ski oświadczył, że ale wie skąd 
się ono u niego wzięło. Niejaki 
Antoni Milczarek zkolei zeznał, 
że chomonto znalazł, biedaczek 
na ulicy I nie mając innego schro 
menia, schował je w otwartej a-
kurat komórce Golkowskiego. 
Śledztwo wykazało jednak, że 
Milczarek chomonto ukradł i 
sprzedał je Golkowsktemu, któ­
ry o kradzieży wiedział. 

To też w dniu wczorajszym 
sędzia Konorskl skazał Anto­
niego Milczarka na 3 miesiące 
więzienia, • Karola Golkowskle 
go na 1 miesiąc. 

Jerzy KrzeckL 

Krzyże zasługi za walkę z bandytami. 
De kora ci a trzech policjantów. 

Lódź, 2 1 marca. Jak już do­
nosiliśmy trzej policjanci łódz­
cy zostali odznaczeni krzyżami 
zasługi za dzielność 1 odwago 

Podczas uroczystości ku czci 
Marszałka Piłsudskiego, jakie 
urządzała policja państwowa w 
Warszawie — nastąpiła deko­
racja 

trzech posterunkowych. 
Na placu Marszałka Piłsud­

skiego przed frontem oddziałów 
policyjnych wywołano kolejno 

starszych posterunkowych służ 
by śledczej Królikowskiego 1 
Prożka, których główny komen 
dant policji po wypowiedzeniu 
kilku słów okolicznościowych 
dekorował za walkę z bandyta 
mi krzyżami zasługi 

Poza tem udekorowany zo­
stał krzyżem zasługi posterun­
kowy Śmietanko za wyratowa­
nie człowieka i płonącego do­
mu. 

i ' T * 
• .A . ' 

Kilofem w głowę policjanta. 
Krwawa scena w mieszkaniu 

awanturnika. 
Z Katowic flortoszą: 
Krwawa tragedia rozegrała 

sit) onegdaj w KostuchniŁo w 
miesz kaniu Józefa Borysa, 

znanego awanturnika, 
karanego już kilkakrotnie za 
różnego rodzaju przestępstwa. 

Krytycznego dnia do mlesz 
kania Borysa przyszło dwóch 
policjantów z posterunku p. p. 
w Kostuchnie, celem zawiado­
mienia go Iz ma się on stawić 

polecenia władz sądowych w 
sądzie. Jak rozjuszony zwierz 
poderwał sie Borys na tę wia­

domość, 1 chwyciwszy w garść 
k » l . błyskawicznym ciosem, 
zadał poi leja n tom 

dwa uderzenia w głowę. 
Jeden z policjantów nie bacząc 
na ciężką ranę, ostatnim wysil 
kłem pchnął bagnetem Borysa 
w brzuch, tak nieszczęśliwie. 
Iż Borys po kilku minutach wy 
zionął ducha. Ciężko rannych 
policjantów w niebezpiecznym 
stanie przewieziono do szpita­
la w Mikołowie. Krwawe zaj­
ście wywołało silne wrażenie 
na mieszkańców Kostuchny. 

x x 

Pozwoli pani, że zmienię 
ten banknot, — rzekł, zagląda­
jąc niewieście w oczy. 

— Ach, będę panu bardzo 
wdzięczna I 

— Drobiazg, jestem zawsze 
na usługi pięknych kobiet. 

Z temi słowy p. Stefan Kalk-
stein-Borowski wziął z białej rą 
czkl banknot. Każdy Inny jed­
nak ująłby banalnie za papie­
rek, on natomiast uczynił to z 
właściwą sobie galanterją i 
chwycił końcami palców 

za jej paluszki. 
Zsunął się po nich. aż do koń 

ca wypielęgnowanych pazur­
ków, wyjmując w ostatecznym 
efekcie banknot z jej dłoni. 

X X 

Blondynka spojrzała nań 
stro. 

— To było jednak bardzoj 
dynarne — odezwała się os« 

P Stefan Kal i stein-Boro^ 
ski uc?.uł się obrażony. Zn 
żył oczy ironicznie I wyced 

— Zdaje się jednak, że'$l 
będzie musiała wysiąść z trał 
waju. 

To mówiąc, zwrócił b a n k j 
blondynce i uśmiechnął się 
nicznie. Popielice beż słowa 
puściły v. jon , przesiadły 
lednak do przyczepnego wol 

Gdy p. Stefan wysiadł, 
siadła również I nieznajoma, »J 
ra najniespodziewaniei w świ 
cie zwróciła się do policjant 
by p. Kalksteina-BorowskiejfOj 

wylegitymował. 
Blondynka w popielic* 

wniosła przeciw p. Kalkstefll 
wi-Borowskiemu sprawę kall 
o obrazę, powołując w chara: 
rze świadka konduktora. 

W czasie rozprawy w sąd 
grodzkim konduktor pokazv *BJ* Zarząd 1 Komenda Z. S 
w jaki sposób oskarżony brigHat zdając sobte sprawę 
pieniądze. r^ 1 tych zawodów, pracuje 

P. Kalkstcin-Borowski t h t o ł M ' * utworzoneml komisja 
czył się tem, żc patrząc oskaBJMecznem zorganlzowanier 
życielce w oczy. mót ł być ruł*- który niezawodnie w; 
zręczny bez złej woli. r D a nlale. Ostatnio w lokalu 

Sąd wszakże uznał, że łapany to sie posiedzenie komisji 
nie niewiasty za palce. «t,inO«jP*z«J. w skład której mlędz 
dla niej obrazę I skazał . d ż e n t ł wchodzą pp.: starosta R 
mena" na 30 zł. grzywny. f ^ t a Dychdalewlcz. pułk 

Mistrz Polski 
Nagrodzona cierpliwość robotników. Ponowny 

Radosny dzień w Konstantynowie. »£IlTeoiOT Sz,ekkMld< 

staraniach magistratu w tyl mistrzostwo Niemiec 
kierunku rozchodzą się do do 1 wk 1930. 
mów. p o 41 dniach zmagań na 

Jak Srfe dowiadujemy cierp [»c»awsklego cyrku Buscha 
wość bezrobotnych została U ! ! * Podczas wszystkich wa 
grodzona bowiem w dniu da 
siejszym magistrat o t rzymi 
z Wojewódzkiego Komite 
Niesienia Pomocy Najblcdnl 
szym kwotę 14.000 złotych, k 
ra wypłacona zostanie natyc 
•i;'.isf roJ / i i iom iiail) ied ni­
sz ym. 

Łódź, 21. 3. Juz od tygodnia 
codziennie rano najbiedniejsi 
miasta Konstantynowa Rroma-
dzą sie, w liczbie pamset osób. 
orzed budynkiem magistratu 
domagając sde 

wypłaty zapomóg 
doraźnych, wydawanych przez 
Wojewódzki Komitet Niesienia 
Pomocy Najbiedniejszym-

Bezrobotni zachowują zupeł 
ny spokój I po wysłuchaniu za­
pewnień burmistrza O ryz La, o 

vV niedzielę 

wyrusz] 
roczny marsz Związku S 
Łódź • Powiat, odbywaj 

trasie Lódź — Zgierz — A 
— Łódź z okazji Imleni 
Piłsudskiego, wzbudził 

w roku bieżącym olt 
Meresowanle wśród słer sp 
Wmwycłi. cywilnych orga 
ftowych I p. w. Dotychczas 

Ho około 
S0 drużyn męskich 

żeńskie, mianowicie: 3 ć 
P. S. K.. 2 z 28 p. S. K., st 
Wa z Rąbienia. 9 drużyn 2 
telecklego Łódź-miasto. 2 : 

rowa. 2 z Policji, 2 z Rai 
2 z Guzowa, 2 z Józefo* 

klnl oraz po Jedne] z M 
P Pabianickie!. Modllcy. z 

Rzgowa. Chojen, Konstan 
ryna. Pucznlewa, Pio 
rnlewlc oraz dodatkowo d 
nlzacyi ZHP. ze Zgierza, 
ź). Kursu Komendantów I 
Z. S. i wielu Innych sta 

1 de w doskonałej formie, 
sie ani razu położyć na to 

droga do zwycięstwa n 
Koleino walczyć musiał 

z mistrzami tej miary co S 
'*n« I Łotysz Peterson. W 
I uzyskawszy Jedną, dwie 

M« trzy porażki, znaleźli 
"ekkerze ns druglem. trn 
'wartem miejsca. 
Szczególnie silnych emocyj 

W biurze. POD J e d n 

Jugosławi 
Walne zebrani* Jugostowl 

f Związku Piłkarskiego p< 
fhwaic, w myśl której Jug< 
tźmie udział w Olimpiadzie 

Ssef i Żałuję bardzo, t e muszę panu dać tak wybr t* 
dzone banknoty. Chyba się pan nie obawia mi! f rob6w ? 

L ILY NICOLESCO. 

Noc czarów. 
Przedwcześnie, w ciągu jed­

nej nocy szczyty Karpat zbiela­
ły 

Kiedy nastał senny dzień, gru 
ba warstwa śniegu pokrywała 
małą, do podnóża góry przytulo 
ną stację klimatyczną. Głębokie 
milczenie zaległo w opustosza­
łych willach na wzgórzu, a wiel­
k i biały fotel wyglądał za swą f i 
ranką z sosen jak mauzoleum. 

Słabe światełko błyszczało 
pod wieczór w jednem z okien 
budynku pocztowego. W pokoju 
o niskim suficie nowoprzyjęty 
telegrafista Stoianowicz, siedząc 
przy aparacie Morsa, przyjmo­
wał i wysyłał depesze. Wpraw­
ne jego palce operowały szybko 
kluczem, napełniając biuro mo­
notonnym hałasem, któremu to­
warzyszył trzask palących się 
bierwion w wielkim piecui 

Przy drugim stole, pani Jo-
aes , długoletnia urzędniczka. 
Oglądała korespondencję. Od­
wracając się nagle do swego ko­
legi, odcyfrowującego k ieski '» 

kropki na taśmie odbiornika, za 
p>tała. 

— Jakie nowiny na świętego 
Andrzeja? 

— Śnieżyca w całej dolinie 
Prahova — odparł Stoianowicz, 
wodząc oczami po znakach. L i -
nja telefoniczna między Sinaia i 
Busteni zepsuta. 

— Zły znaki — mruknęła pa 
nl Jonesco. 

— Dziwi mnie mocno, ż* zi­
ma zawitała tak wcześnie, — 
zauważył Stoianowicz. — Jak 
gdybyśmy byl i w Rosji. 

— Nie jesteśmy zbyt od niej 
daleko, — nadmieniła pani Jones 
co. — A zresztą, nagła ta zmia­
na pogody, burza szalejąca w po 
wietrzu, las jęczący są to wszyst 
ko oznaki nadchodzącej nocy 
św Andrzeja... strasznej nocy 
czarów, mar i upiorów. Umarl i 
opuszczają w noc tę swoje mog­
ły, złe i wyklęte duchy błądzą 
według legendy w ciemnościach 
nawiedzając pusiką stojące do­
my. Jeżeli usłyszysz pan tej no­
cy jakieś niesanowlte hałasy i 
dźwięki, nie dziw się. Będą to bo 
wiem głosy widm, mar, upiorów, 
których ucho ludzkie nie jest 
zdolne uchwycić dokładnie. 

WM N i * wierzę takim bzikom 

— odparł telegrafista z pobłaźll 
wym uśmiechem na ustach — 
czego daję dowód, mieszkając od 
miesiąca sam jak palec w du­
żym hotelu mego brata, 

— Podziwiam pańską odwa­
gę! Nie widziałeś pan coprawda 
tych kuracjuszów, którzy umarli 
lam tego lata. Dużo ciężko cho­
rych przybyło w ubiegłym sezo­
nie do naszego uzdrowiska. Je­
den z nich miał jeszcze tyle sił 
z początku, że przychodził aż tu 
taj. Dzień w dzień omal wtdywa 
łam długą jego kościstą dłoń z 
paznogciami podobnemJ do 
szpon drapieżnego ptaka, sięga 
jącą do okienka. Pierścionek z 
trupią główką błyszczał na jego 
wskazującym palcu. „Proszę o 
znaczek"! — mawiał swym sła­
bym ledwie dosłyszalnym gło­
sem. Miałam za każdym razem 
wrażenie, te ten głos z zaświata 
wychodzi z jego odrażającego 
pierścionka... 

— Skoro się umiera, to już 
na zawszel — powiedział Stoia­
nowicz z przekonaniem, kładąc 
kres rozmowie. 

W tejże chwili telegraf za­
dzwonił i urzędnik w lot odebrał 
biuletyn, odcyfrowując tfłośno: 

„Zawierucha 
nia całą okolicę". 

śnieżna ogar- uszach słowa pani Jonesco. — 
Wspomniał rękę o paznogciach 

— Niech Bóg ma na* w swej w ksztacie pazurów drapieżne-
opiece! — szepnęła drżąca pani Igo ptaka I wchodząc na schody 
Jonesco, żegnając się pobożnie I miał wrażenie, że lodowata dłoń 
wzruszając ramionami. spoczęła mu na ramieniu. Szyb-

Za ciemnym ekranem nocy ! k im krokiem zmierzywszy kory-
na szybach okiennych widać by jtarz, wpadł z sercem bljącem do 
ło sypiące się p łatk i śniegu. Sto 
ianowicz dorzuciwszy polano do 
pieca, wróci ł do swej roboty 

W parę godzin potem, kiedy 
dwoje Innych urzędników przy­
szło na zmianę, pani Jonesco u-
dala się na dół do wsi, gdzie za­
ciszne chaty wieśniacze stały 
rzędem po obu stronach drogi. 
Stoianowicz zaś poszedł w górę 
stromą ścieżką, zasłaną puszys­
tym śniegiem, na którym nie by 
ło śladu stopy ludzkiej. 

Lodowaty wicher wył złowro 
go, targając wysokiemi sosnami 
i smagając telegrafistę po twa­
rzy. Minąwszy szereg pustych 
domów letniskowych, Stoiano­
wicz, posiłkując się latarką w 
ciemnościach, dotarł wreszcie 
do hotelu. Po raz pierwszy do­
mostwo wydało mu się wielkie 
jak labirynt i strach go ogarnął 
przed samotnością, 

— Noc świętego Andrzeja! 
Noc czarowi — brzmiały mu w 

swego pokoju, zamykając drzwi 
na zasuwkę. 

Nareszcie by ł u siebie! Za­
paliwszy lampę przebrał się i u-
siadł wygodnie w fotelu. Wicher 
zawodził w dalszym ciągu posęp 
ną swą melodję. Jakieś niewy­
raźne głosy wtórowały mu. 

Chcąc stłumić przykre wraże 
nie Stoianowicz postanowił prze­
czytać coś wesołego 1 sięgnął w 
tym celu do komody, gdzie wie-
dziaL że leżało k i lka tomów ksią 
żek. Zaledwie otworzył ją, pier­
ścionek błysnął mu przed oczy­
ma. Zdziwiony podniósł go I na 
gle, drżąc jak w febrze, wypuś­
cił z ręk i . Miniaturowa, szyder­
czo wykrzywiona trupia główka 
bowiem, osadzona w złocie, wy­
szczerzyła ku niemu zęby. 

Na wpół przytomny z przera­
żenia Stoianowicz spojrzał ma­
chinalnie w okno i zobaczył, jak 
gdyby cień iakiś tańczący na szy 

•Ina tabela wyg 
folskiej Loterji P 

V-ta klasa 
Trzynasty dzień et 

T\. 78.000 Nr. 38346. 
Zl. 10.000 Nr.: 103267. m 
Zl. 8.000 Nr.: 8558*. 13757< 
| Ł 3.000 Nr.; 10174, m 

^35. | | 1304. 
2.000 Nr.: 2-1267, 3477 

l?4*86. 208257. 
1 *1. 1.000 Nr.: 17494 18198. 

? H 58486. 68317. 69591 & 
*3 124200 126086 14264 
, 2 H 19)344. 195.36! J965I1, 
TL 600 Nr: 1785. 12017. 1 

, '*2. 51247. 51494. 67CI2. fi 
, • „ m u , i m i i a i i i ^T7 8<3 7>- s s s 0 9 . 93 H6 90S 

, , t , , , j t , . , . i r 0 ^ 1H7'>6 1 i3948. 12347 
bie; szkielet dłoni, wys u k u j ą c * ^ m\09. 154699 15941 
palcami taiemn.cze znaki. m m < l g 8 8 5 4 , 9 5 2 7 

Niewolnik swego zawodu -^m^ 
wpatrzył sie po rzekome kresk1 », 
. I l.i • J i • ;ilL • i kropki i wydawało mu się, ' 
upiór kreśli słowa: 

„Mó j pierścionek! Mój pi<s 
ścionek"! Odchodząc od zmyl 
łów, z krwią zmrożoną w żylafl 
sercem miotającem się w plcr 
chwycił lampę i cisnął nią w 
kno, wołając: „Zgiń, maro!" 
okamgnieniu pokój stanął w O! 
niu. Płomienne języki liznęły Ą 
branie telegrafisty, który krZ' 
cząc przeraźliwym głosem bi 
gał po pokoju, nie mogąc traf* 
do drzwi. 

W godzinę niespełna h 
by ł olbrzymią pochodnią plon*] 
cą- A 

Wieśniacy wraz z panią J0" 
nesco obudzeni łuną pożaru, PI 
t rzyl i z doliny ze zgrozą w Ą 
czach na olbrzymi gmach, k tór j 
wal i ł się w gruzy, grzebiąc p° * 
sobą ostatniego lokatora. 

— Noc świętego Andrzej ' 
Noc czarów I upiorowi... — szef 
tali. żegnając się zabobonnie. 

.rum. JotsaWi 1 

500 Nr.: 771. 1757. 2399 
16591. 
24417. 
32850. 
42008 
58476. 
69214 
76341 

18477. 
24921. 
33955. 
42*96. 
59423. 
70643. 
80790. 

I F A I W M I F I 
0 godz. 8 30 wi«czor( 

'Vch ..Przestępcy" z pp 
Woskowymi na czele. 

wUtro o gndz 4 po połudnlt 
* arcywesoła rewja woje 
Szwelk" z M Zniczem w 

,'iltro o gndz 8 30 wieczór 
ffaych groteska p. t. MDziv 
p * n H . ' ' 

„opfr rsz w pn 
przyszłvm tygodniu wcl 

Blł*'«k'sgn ..Orfeusz w p 
*ł Oife inaehs. w reżyser 
ot!ewV. a z p l.Hiana Za 

w ni l PurydykJ. W 
* ze-iD*''' <zkołv piąstek! i 

Winfar ozna pod kierunkU 
• Ch^-y mieszane. Solo 
równa I C. !.utKv »>. 



f 

t j f Z d p < 

mia v / t r a m w a j i 

ndynka spojrzała nań 

To było jednak bardzoj 
e — odezwała się oscB 
Stefan Kal i stein-Boro 

suł się obrażony. Zn 
:y Ironicznie I wycedź 
Zdaje się jednak, że"; 
musiała wysiąść z tr»| 

mówiąc, zwrócił bank 
nce i uśmiechnął się 

Popielice bez słowa 
* ^on, przesiadły 
do przyczepnego W0J 

/ p. Stefan wysiadł, 
również i nieznajoma, 1 
riespodzipwanlei w *•'*] 
rócila się do pobciaOJ 
śalksteina-BorowskiejM 

wylegitymował , 
łndynka w poplelici 
i przeciw p. K a l k s t e * 
swskiemu sprawę kw 
;ę, powołując w c h a r a ł 
iadka konduktora. 
:zasie rozprawy w sąd 
m konduktor pokaz 
sposób oskarżony 

ze. 
Calkstein-Borowski tłu) 
? tem, że patrząc osk 
i w oczy, mógł być oi| 
' bez złej wolt. 
wszakże uznał, że łaj* 
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S P O R T 
IV niedzielą z Bałuckiego Rynku 

wyruszy 50 drużyn. 

wlasty za palce. stanouj^zej. w skład której miedzy Inne 
obrazę I skazał , d / r n t l j wchodzą pp.: starosta Rżewskl 

na 30 zł. grzywr 

ć robotnikowi 
istantynowie. 

Doroczny marsz Związku Strzelec 
i Łódź • Powiat, odbywający się 
trasie Lódź — Zgierz — Aleksan-

— Łódź z okazji Imienin mar­
ka Piłsudskiego, wzbudził wyjąt-
§ w roku bieżącym olbrzymie 
tresowanie wśród sfer sportowo 

tokowych, cywilnych organizacyj 
'owych I p. w. Dotychczas udział 
Mo około 

50 drużyn męskich 
żeńskie, mianowicie: 3 drużyny 

D. S. K„ 2 z 28 p. S. K„ straż og-
wa z Rąbienia, 9 drużyn Związku 
oleckiego Lódź-mlasto. 2 z Alek-
drowa. 2 z Policji, 2 z Radogosz-

2 z Guzowa 2 z Józefowa, 2 z 
taMnt oraz po jednej z Mlleszek. 
to Pabianickiej. Modlicy, ze Zgle-

Rzgowa. Chojen, Konstantynowa 
*yna. Puczniewa, Piotrkowa, 
rnlewic oraz dodatkowo drużyn) 
trlzacyi ZHP. ze Zgierza, „Orle" 

di). Kursu Komendantów Oddzta-
Z. S. I wielu Innych stowarzy-

Zarząd I Komenda Z. S. Łódi-
1 zdając sobie sprawę t waż-
tych zawodów, pracuje usilnie 
I z utworzoneml komisjami nad 

tecznern zorganizowaniem mar-
ktory niezawodnie wypadnie 
lale. Ostatnio w lokalu Z. S-

to sle posiedzenie komisji gospo-

d-ca 8 p. Strz. Kan., burmistrzowie 
Andrzejak I Świercz, przedstawiciele 
Komendy Policji Państwowe], dyr. 
Marcinowski, prez. Syska. 

Dziś odbędzie się posiedzenie Ko­
misji Sędziowskiej oraz Komendy Z 
S. Na posiedzeniu tem ostatecznie zo­
stanie opracowany techniczny pro­
gram marszu i plan działania. 

Nagrody napływają nadal. Dotych 
czas ofiarowali cenne upominki w po 
stad sprzętu wojskowo - sportowego 
jako to karabinki, pistolety 1 ł. p. o-
raz pieniądze na ten cel: gen. Mała­
chowski, gen. Olszyna-Wllczyńskl. 
starosta Riewskl. Dychdalewicz. mia 
sta Tuszyn, Zgierz. Aleksandrów, To 
warzystwo Przyjaciół Strzelca. Za­
rząd Elektrowni Łódzkiej, Komendant 
Wojewódzkiej Policji Państwowej. 
Zarząd I Komenda Okręgu Z. S. Nr. 
IV. firma Granit, komendant powiato­
wy P. W. Łódź - Powiat. Poza tem 
marsz odbędzie sle o nagrody prze­
chodnie wojewody Jaszczotta 1 Ko­
misariatu Rządu-na m. Łódź. 

Wszystkie zespoły zostaną zakwh 
terowene w koszarach 28 p. S. K. 
Iuż w sobotę po południu. Badanie le­
karskie I losowanie numerów prze­
prowadzone zostanie cównleż w so­
botę. Start nastąpi na Bałuckim Ryn 
ku w niedziele, dnia 23 marca o godz. 
9-c| rano. Start drużyn żeńskich na­
stąpi z Aleksandrowa o godz. 10.30 
rano. prosta Dychdalewicz. pułk. Bratro 

Mistrz Polski mistrzem Niemiec. 
Ponowny sukces Sztekkera. 

ich magistratu w t y ł . 
u rozchodzą się do d 

stę dowiadujemy clerij 
bezrobotnych została 
i a bowiem w dniu d 
n magistrat o t rzymu 
ijewodzkiete© Komlte 
ia Pomocy Najblcdn" 
wotę 14.000 złotych, fc 
iłacona zostanie natyc 
rodzinom najbiednl 

Mistrz, Teodor Sztekker zdobył po 
P*n!e 

mistrzostwo Niemiec 
rok 1930. 
^o 41 dniach zmagań na arente 

fawsklego cyrku Buscha mistrz 
ki oodczas wszystkich walk trzy 
sle w doskonałej formie, nie da-

ile ant razu położyć na topatkL 
A droga do zwycięstwa nie była 

Kolejno walczyć musiał Sztek-
f mistrzami tej miary co Schwarz 
«ns I Łotysz Peterson. Wszyscy 
I uzyskawszy Jedną, dwie wzgle-

* trzy porażkt. znaleźli ste po 
FMkerze na druglem. trzectem I 
Kartem miejsca, 

Szczególnie silnych emocyj dostar 

czyi miłośnikom zapaśnlclwa ostatni 
dzień turnieju. 

Wśród niemilknących oklasków 
stanęli wreszcie na arenie 

niezwyciężony Polak, 
Jak nazywają Sztekkera Wrocławia­
nie — 1 Schwarz. Głośne wyrazy za­
chwytu nad rutyną mistrza Polski 
oraz nad Jego piękną walką przery­
wały od czasu do czasu cisze napię­
tej uwagi publiczności. 

Po 56 minutach cyrk zadrżał w 
posadach od okrzyków: Hurral 

Sztekker rozciągnął Schwarza na 
dywanie. Przy aplauzie widzów na­
stąpiły gratulacje, obdarzane kwiata­
mi, rozdanie nagród. 

Pod Jednym warunk iem. . . 
Jugosławia w Los Anelos. 

sklej w 1932 roku pod warunkiem, 
że conajmrdej dwa państwa europej­
skie wyśląUwe reprezentacje do Los 
Angelos. 

Walne zebrani* Jugosłowiańskie-
|J Związku Piłkarskiego powzięło 
Ihwale. w myśl której Jugoslawja 
**mie udział w OUmpJadzle Piłka/-

Kto zdobędzie Kozoka? 
Trzy drużyny ligowe przed sezonem piłkarskim. 

Zepchnięta ze stolca mistrzowskie 
go „Wisła" nie zapowiada żadnych 
rewelacyjnych zmian w swej druży­
nie; uzyskała ona Jedynie pewien 
plus przez przeniesienie Reymana do 
C. I. W. F. w Warszawie, skąd bę­
dzie łatwiej mógł wyjeżdżać na za­
wody, niż z dalekiego Wilna: a poza 
tem ma on obecnie możność utrzy­
mania się w dobrej 

konkurencji fizyczne], 
co przy jego wieku jest nieodzowne. 

Słynna „Cracovia'* przechodzi od 
szeregu lat kryzys z powodu utrace­
nia swoich najlepszych graczy 1 na­
wet sporadyczny nabytek w rodzaju 
Kozoka nie mógł 

zaradzić złu. 
..Białoczerwonl" są znani ze swej 

zmiennej formy, pozwalającej im raz 
bić najlepszych przeciwników nietyl-
ko krajowych, lecz również zagrani­
cznych, a za to częściej przegrywać 
z marneml zespołami; przyczem wy­

chodzi na jaw pewnego rodzaju 
histeria sportowa. 

Treningi urządzane z klubami kla­
sy A w Krakowie potwierdziły lei 
słabą formę, a przegrana z twardym 
Wawelem spowodowała niesportow> 
odruch eksmistrza Polski W rodzaju 
zejścia z boiska! 

Obecny mistrz Warszawy ..Legja" 
zatriumfowała po wieloletnich zacię­
tych zmaganiach nad „Polonja" i 
przewagę tę utrzymuje nadal. Zapra­
wę zimową mają wojskowi bardzo do 
brą przez gimnastykę, hokej itp. ćwi­
czenia a ich wysokie zwycięstwa 
nad przeciwnikami z klasy A świad­
czą o wysokiej 

formie technicznej. 
Nowym i cennym nahMkiem dla na 

oadu iest Joszke z 1 K. S. (Katowice) 
poza tem wraca podobno Ciszewskt 
a krążą również niesprawdzone po­
głoski o przejściu Kozoka. 

ł Y C I E e k o n o m i c z n e , b 
luty 8.18, marzec 8.22-, 

Początek mistrzostw Ligi. 
Pierwszy mecz t . T. S. G. 

W nadchodzącą niedzielę rozpocz 
ną się pierwsze mecze piłkarskie o 
mistrzostwo Ugi PZPN. W Warsza­
wie Polonia grać będzie na swym 
własnem boisku o godz. 15 z druży­
ną ŁTSG (Łódź). Warszawianka Je­

dzie do Krakowa na mecz z Oarbar 
nią. a w Poznaniu rozegrane zostanie 
spotkanie między Wartą I Ruchem. 

Stołeczna Legja rozegra tegoż 
dnia mecz towarzyski w Łodzi z Tu 
rystaniL 

-XX-

Sport w kilku słowach. 
(—) Dzień 15 czerwca przezna­

czony został do rozgrywek piłkar­
skich międzypaństwowych I między 
miastowych- w dniu tym Łódź roze-
i-.ri spotkania z teamami Warszawy i 
Krakowa. Prócz tego prowadzone są 
również pertraktacje z Kieleckim O-
kręgowym Związkiem Piłki Nożnej. 
Trzecia reprezentacja łódzka pojęciu 
łaby zatem do Kielc. 

(—) Swego czasu ŁKS przegrał 
spotkanie w piłkę statkową do druży 
ny TUR. Ponieważ był to mecz kwa 
liftkacyjny I w czasie zawodów sę­
dziowie popełnili kilka nieformalnoś­
ci, ŁKS wniłósl protest do Wydziału 
Oler I Dyscypliny ŁOZGS-u Po za­
ciągnięciu oplnjl wydziału Spraw Se 
dzlowsktch Wydział Gier powyższy 
protest uzwgledndl l spotkanie powyź 
sze zostanie powtórzone. 

(—) Odbyło sic walne zebranie 
łódzkiego okręgowego zwtązku atle­
tycznego, na k torem dokonano wybo 
rów nowych władz związkowych. 

Wybory dały następujący rezul­
tat: 

Prezes — p. O. Dressler. wlcepre 
zes — B. Maciejewski, funkcje sekre­
tarza I skarbnika związku powlerzo 
no p. St. Pleczewsklemu. członek za­

rządu — p. M. CwHUcn, kapitan zwlą 
zkowy p. Berger. 

Skład wydziału sportowego stano 
wlą pp.: Hcmdzlńskl. Maciejewski. 
Sztern. DebczyrlskJ. Komisja rewtzyj-

M i l o * * \ > 4 ) \ 'Mfc ( iU 
ZAGRANICA. 

Londyn 4337, Prasa wypłaty na 
Warszawę 377 25 — 379.23. Wiedeń 
czeki 79.36—64, Zurych 57 95. Berlin 
46.70 — 47.10, wypłaty na Warszawę 
46 85 — 47.05. na Katowice 4687 I 
pot 4* 47.07 1 pół, na Poznań 46.90— 
47.10. 

G I E Ł D Y ZAGRANICZNE. 
Londyn. Notowania końcowe. No 

wy Jork 486.32. Paryż 124 32 Berlin 
20 38 1/1/4. Hiszpanja 3347 | n n . 
'andja 12.12 i pół. Belgia 34.S5- I 7 8. 
Włochy 92 88. Szwajcaria 25.12 i 3/8. 
Danja 18 16 I l'8. Szwecja 18.10 Oslo 
18.17. Wiedeń 34 50. Warszawa 43 37. 

Paryż. Notowania końców?. Łon-
dyn 124 33. Nowy Jork £5.56 ' 3/4. 

Gdańsk. Notowania w gu'denach 
gdańskich: 100 złotych 57.5.1 _ 77. 
czek na I.ondyn 25 00 I pół, telegra­
ficzne wypłaty na Warszawę 57.60 
- 74. 

P a W F l \ \ . 
Liverpool. 20. 3. Amerykańska, zam 

knlecie- marzec 8.06. kwiecień 8.05 
maj 8 06. czerwiec 8.07. lipiec 810 
siei pień 8.10. wrzesień 8.10. paźdzler 
n<k 8.10, listopad 8.12, grudzień 8.15. 

styczeń 8.16, 
loco S.37. 

Liverpool, 20. 3. Egipska, funikrn.4) 
.'le: marzec 12-94, maj 13.10 linec 
13.12. październik 13.11, listopad 13.11 
-' 5. /v ii 43 16. 

Nony Jork. H 3. Amerykańska, 
zamknięcie: październik 15.3/ -9 li­
stopad 1545. grudzień 15.53. styczeń 
15 58-9. kontrakty południowe: ma­
rzec 15.40. kwiecień 15 48, maj 15.57 
— 9, czerwiec 15 60. Upiec 1563—4, 
sierpień 1561. wrzesień 15.59. paź-
dzletr* 1558 60, listopad 1566. gra 
dzień l l M , styczeń 15.83. 'oco 15.50, 

GIEŁDA ZBOŻOWA. 
Warszawa, 21. 3. Transakcje na 

Giełdzie zbożowo-towarowe) za 100 
kg. fr st. Warszawa. Ceny rynkowe: 
żyto 18.75 r- 19.25. pszenica 34.50 — 
3*50. owies lednolfcy 16 50 — 17.50. 
jęczmień na kaszę 18 — 19, — bro-
warny 22 — 24. groch polny Jadalny 
27 — 29. mąka pszenna luksusowa 
67 —• 70. — 4'0 57 — 60. - żytnia 
pg typu przepisowego 33 — 34. otrę 
bv pszenne «sałe 15 — 16". — średnie 
12.50 - 13-50. - żytrtle 10 - 10JO, 
kuchy tnłane 32 — 33 — rzepnkowe 
24 — 25. Obroty małe. Fendsrcja mo 
ctilejsza. 

-XX-

Waluty, dewizy i akc*e 
na giełdzie warszawsk ie j . 

Zapotrzebowanie na dewizy za­
graniczne na zebraniu giełdy waluto­
wej zaledwie dosięgło rozmiarów śred 
nich, 'Zgodnie ze wskazówkami z ryn 
ków zagranicznych większość dewiz 
osiągnęła wyższe notowania Słabą 
tendecję miała dewiza hiszpańska któ 
ra od końca zeszłego roku straciła 

na pp.: Kurpttowlcz, Sztern, Nowak. Izl. 6.55 na 100 pesetach, a od wczo 

R a d j o - k ą c i k 
Warszawa, sobota 1411,7 m. 

11.58—1205 Sygnał czasu. 
12.05—13.10 Muzyka gramol. 
13.10 Komunikat meteorol. 
13.20—144)0 Przerwa. 
1440 Komunikat gospodarczy. 
15.00 Odczyt prol. H. Mościckiego 
15.20 Odczvt dr. K. Górskiego. 
15.45 Kącik artystyczny L S G . 
16 15-17 15 Muzyka gramof. 
17 15 „Skrrzynka pocztowa*4 

17.45 Słuchowisko dla dzieci. 
18.45 Rozmaitości. 
19.10 Centralne Tow. Orgtnleacji 

1 Kotek Rolniczych do swych człon­
ków. 

19.25—-19 40 Płyty gramoionowe. 
19.40—1950 Komunikaty FAT. 
195*--20.00 Sygnał czas o. 
20.00 Program na dzteń następny. 

Wiadomości bieżące. 

\ panu dać tak wybrt l ' 
>awia m i k r o b ó w ? 

iclet dłoni, wystukując1 

tajemnicze znaki, 
/olnlk swego zawodu 
pł się po rzekome kres 
I i wydawało mu s'e, 
reśli słowa: 
j pierścionek! Mój piel 
'I Odchodząc od zm 
:rwią zmrożoną w żyła 
miotającem się w pter 
lampę i cisnął nią w 

>łając: „Zgiń, maro!" 
ieniu pokój stanął w o] 
mienne języki liznęły Ą 
telegrafisty, który krZ' 
zeraźliwym głosem bi 
pokoju, nie mogąc traf1 

' i . 
[odztnę niespełna hot 
rzymią pochodnią płon 

InJacy wraz z panią Jo* 
budzeni łuną pożaru, P9 

doliny ze zgrozą w 
a olbrzymi gmach, którj 
{ w gruzy, grzebiąc p 0 * 
atntego lokatora, 
loc świętego Andrzei' 1 

rów I upiorowi... —- sẑ P 
;najac się zabobonnie. 

•łna tabela wygranych XX 
olskiej Loterji Państwowej. 

V-ta klasa. 
Trzynasty dzlerj ciągnienia. 

ll. 78.000 Nr. 38346. 
21. 10.000 Nr.: 103267. 125524. 
* l . 8.000 Nr.: 85588. 137579. 145690. 
Zl. 3.000 Nr : 10174, 18866, 42416, 89239, 

P^5. 111304. 
Zl. 2.000 Nr.: 24267. 34774, 100726, 172341. 

r?n0 184*86. 208257. 
Zl. 1.000 Nr.: 17494 18198. 22671. 39440 54233 
*4. 58486. 68317. 69591 69943. 76197 77846. 
| j . 124200. 126086 142643. 154743. 159582, 
274. I9J344. 195361 J96511. 197793. 
Zł. 600 Nr: 1785. 12017. 15711. 19837. 42442. 
H 51247. 51494. 67012. 67553 69650. 73638, 

81371. 88509. 93146 98929. 100746 108866. 
3. 111706 113948. 123470. 132490. 138030 
17. 153109. 154699. 159404. 1734«5. 174409. 

?95, 184476. 188854. 195278. 20150J, 205890. 

500 Nr.: 771. 1757. 2399. 3672. 9831. 14344 
16531 16591. 18477. 19066, 20049 20844. 
24195 24417. 24921. 25040. 27283. 29770. 
31043. 32850. 33955. 36176. 37687 40479. 
41626. 42008 42*96. 43432. 45153. 45853 
57(191 58476. 59423. 60619 62202. 632O0 
64712. 69214 70643. 71676. 71897. 71926 
74395. 76341 80790. 84866. 87204 87798. 

88411, 89462. 89468. 89S55. 89944. 90122. 90313 
W1223, 91442. 91615. 92517. 93261. 94681. 96776 
97163. 98499. 100147. 121*93. 121944. 122740 
122917, 123312. J24562, 127302. 129661 129784. 
130852, 131716 132433, 133189. 137398. 139116 
141519 142264 145291, 14*223, 148937 149527 
153424. 154525, 154938 155350. 157203, 162687 
163075. 163726, 164921. 166396. 166436, 166816 
167099. J6758jf 170290 171785. 172793, 174947 
175742. 175823 176069. 176418, 177496. 1*0032 
180648. 183317. 185367. 187136. 193469. 194056. 
195285. 195436, 196091. 196262. 197750 199173. 
201856. 202581. 202941 203465, 204195, 204739. 
206*70 '207679 208870 209272. 

Zl 250 Nr.: 2*4 419 45 65 99 554 620 996 1109 
17 2* 2*7 498 708 861 6? 6* 2055 73 196 264 305 
508 43 on 670 *3 7?2 41 64 929 50 52 ->6 3077 7* 
l l« 281 87 354 77 403 587 90 653 4095 117 80 266 
82 93 446 641 95 730 54 6* 867 969 5063 103 12 
224 378 402 85| 646 872 925 600< 69 IIU 31 2"0 
J7J 464 68 540 6*0 7»« 84* 952 7186 204 45 58 
65 355 419 534 89 640 59 89 7O0 .18 ?6 815 927 
R004 166 220 373 404 33 533 36 706 88 816 97 
903 43 9051 164 88 243 328 94 517 649 730 830 
76 956. 

10035 49 117 293 327 61 77 713 891 948 11049 
"50 67 201 92 345 49 90 648 60 64 875 12113 ?23 
2f- 66 361 98 463 68 85 589 822 54 1301* 46 509 
46 626 95 715 35 47 82? 938 14237 503 C32 770 
830 932 15008 42 166 299 521 652 748 84. 77 909 
1600? 95 203 328 66 78 4*3 644 714 833 17060 83 
«07 668 88 796 005 88 1*027 76 82 155 75 212 47 
55 3«1 94 586 612 19219 73 376 407 519 34 642 
60 7* 710 855 906 70 

20023 227 410 43 65 08 500 41 68| 74* *62 65 
065 ?1?9< 390 504 701 916 40 ??092 164 446 88 
«<M 71 81 600 8 48 863 967 23**7 240 VI 345 47 
«0 4S* 94 657 702 63 24016 78 |O0 64 237 756 002 
38 6? 25043 340 5S1 94 810 89 92 945 26-113 42 62 

113 99 221 46 85 311 30 58 425 78 27042 98 270 
378 486 91 788 652 2812* 60 229 457 562 645 737 
* l *3 29054 67 115 229 394 497 502 23 47 692 
7.33 68 923 67. 

30080 97 222 53 327 49 514 707 31005 15 50 
56 150 83 266 553 61 *20 32067 102 42 323 81 95 
423 30 565 89 719 869 901 52 86 93 33016 77 239 
66 445 47 85 597 .98 633 899 34020 112' 247 363 
69 44? 629 716 801 77 81 35083 158 220 77 320 
407 57 527 72 610 28 41 95 813 69 931 36092 169 
214 35 81 359 470 675 861 978 37045 98 . 06 244 
432 70 530 33 73 604 36 949.38016 80 205 31 580 
"00 26 72 89 95 875 977 93 39009 153 65* 765 809 
946 

4IH60 101 11 22S 41 72 397 435 592 841 903 
41023 27 74 93 30 | 412 *47 61 85 716 338 42172 
311 431 50 575 89 98 693 720 837 48 931 09 43076 
176 321 36 93 569 A)2 9A *70 918 44.389 98 426 
59 65 517 669 879 916 94 45039 296 338 423 532 
648 7?8 92 95 8?8 34 46017 104 20 284 356 77 656 
Ł'"0 47038 313 411 29 33 540 831 947 48 4M>!3 74 
731 35 865 93 925 68 49026 359 405 512 49 77 670 
710 86* 913 .39 90. 

50)20 273 331 466 74 81 521 96 608 761 70 845 
66 51024 28 229 325 79 409 41 73 80 573 78 673 
88 732 9)9 52145 241 58 334 65 482 599 fi.OOI 46 
79 471 89 615 37 74 873 90 911 54062 182 244 61 
310 16 483 521 602 96? 55039 135 85 204 54 513 
*6025 335 8?8 78 922 33 57152 72 254 55 69 462 
74 8|9 73 989 58024 59 75 248 70 15 60 64f 49 *2 
759 943 59036 152 310 22 39 41 481 53S 69 700 
910 

60I22 217 65 81 501 712 66 849 61003 63 96 
101 ? 33 4S 331 444 71 9? 756 71 937 65 6?054 05 
146 73 224 53 302 51 *9 569 93 694 8.32 4V 63139 
265 312 45 78 414 23 563 693 974 642*0 330 d 
500 31 46 608 7*8 65051 112 52 57 335 413 69 75 
5,35 672 809 21 66070 3?3 415 50 70 577 687 724 
509 67008 69 132 212 307 74 85 414 43 63 61* 25 
710 12 81* 5? 681*4 303 35 518 691 *17 963 98 
69028 31 37 303 414 47 87 612 729 814 98. 

(Da ls łV ciao n» ««r 6 - ł H l . 

.rum, Jotsaw. B 

f F A l k M I Ń S K I . 
o godz *30 wieczorem po cenach naj-

Vch .Przestępcy" z pp łlorecką. Zabczyń-
I Wosk«w«4cim na czele, 

i i l ro o godz. 4 po rWudnhi po cenach nałnlz-
łt arcywesoła rewja wojenna •Dzielny wo-
*zweik" 1 M Zniczem w rołl tytułowej. 
Utro o godz. 630 wieczorem po cenach po-
foych groteska p. t. „Dziwne wędrówki SaJ-

„ORPFUS7 W PIEKLE". 
przyszłym tygodniu wchodzi os af.sz Te-
l'e'<k'.'t:o ..Orfeusz w piekle" opera-rewja 
Offt ;hach». w reżyserii i Inscenizacji K 

^wt- a z p LUlana Zamorska, znjkomita 
no w ołi furydyki- W wtJowisku bierz* 

resp/if szknły plasnkl p. Prusickie; Orkie 
pod kierunkom kap Rnlostoc-Vvrn(op-czna 

r^rówrui 
v mieszane. Solo 
1 C I.uctA » J . 

taneczne f-p.: P-

T r A T R KAMERALNY. 
Drtó po cenach najniższych oraz w niedziele 

o godz 4.30 po południu ostatnie powtórzenia 
efekt<»wne) komedjł ..Orand-Hotel". 

W sobotę o godz. 4 30 po raz ostatni szam­
pańska komedja Verneu!ł'a „Kochanek pi«* VI-
aal" z Zolla Ma/cmowską w roli popisowej. Ce­
ny "aijniższe. 

W sobotę I w niedziele wieczorem komedja 
łantastyczna Chestenons „Magia". 

W niedzielę o godz. 12 w południe d!a mło­
dzieży szkół średnich arcydzieło Jana Kochanów-
sklego „Odprawa posłów greckich" z c'ekawie 
zanscenizowanemi „Sobótkami" i fragmentami 
„Trenów". 

TFATR POPIU ARNY. 
Dziś po południu, w sobotę po południu I wie 

c&">rem oraa w niedzielę po południu l w.eczorem 
arcydzieło literatury polskiej, ka.prta.lna komedja 
Al. lir. fredry nZemsta za mitr graniczny 

Dziś wieczorem po raz pierwszy stylowa ko­
medja w 3-ch aktach Goldonlego „Oberżystka". 

TEATR GFYEROWSKI . 
W sobotę wieczorem I w niedzielę o godz. 

4 20 po poł. I 8.20 wieczorem świetna komedja 
Q'>!domego „Oberżystka". 

W niedzielę o godz- 12 w południe ciesząca 
sie powodzeniem bajka dis dzieci „Kot w bu­
tach". Osoba kupująca bflet może wprowadzać 
Jedno dziecko do lat siedmiu bezpłatnie. 

— :o: 

DYŻURY APTEK. 
Dziś dyżurują apteki: M. Cpsztetna (Piotrków 

«ka 225). M Bartoszewicza (Piotrkowska 95). 
M Rozenbluma (Cegielniana 12). Sukc Gorfelna 
(Młsiidsklcso 54), J. Koprowskiego (Nowomiej-
ska 15k 

20 15 FeJJeton p. T. NowtfKkfeeo. 
20.30 Koncert muzyki żydowskiej 
2200 retteton p. 11. 11 et r z a. 
22.15 Komunikaty. 
22.35 Komunikaty PAT. 
23.00—24.00 Muzyka taneczna, 

Katowice, sobota 408.7 m. 
11.58—12.05 Sygnał czasu. • 
12.05—134)0 Koncert sraanoŁ 
134)0—16 00 Przerwa. 
16.00- 16.20 Komunikaty. 
16.20—17.10 Koncert gramof 
17.10-17.15 Skrzynka pocztowa. 

d!a dzieci. 
17.45—18.45 Audycja dla mło-

djzieży 
18 45—19.05 RoentaWoścf. 
19.05—19.55 Rutkowski: ..Malar­

stwo Po1sk*e — Aleksander Orłowski 
19 58- 20.00 Sygnał oza<a. 
2000- 20.30 Prot. K. S*mm — „Ze 

śwtaita przyrody". — Las Jako środo 
wNco życia zwierzęcego. 

30-30—2200 .Koncert wieczorny. 
2200—2215 Felieton. 
2215—22 35 Komunikat meteorol. 

<-ra« prrmram na dzień nast. w Języku 
'rancti«Wm. 

22.35—23 00 Komunikaty FAT. 
23.00—24.00 Muzyka lekka. 

KnnlKSwnsterhsnsen, sobota 1638 111 
12.00 Audycja artystyczna dla 

szkół. 
14.00 Muzyka gramof. 
15.00 HUker: Z CentraJnego Insty­

tutu Nauczania I Wychowania. 
16.30 Koncert z Hamburjta. 
17 30 Dr ToTOius: Zwyczaje towa 

rzyskie. 
18.20 M. v. Ardeone: Dobty t zły 

dbiór radiofoniczny 
18.40 Lekcja francuskiego. 
204)0 Z Kolonii Wesoły wieczór. 

Nast. muzyka taneczna. 

Imponujący salon 
samochodowy 

na M. W. K. T. 
Po zajęciu przychylnego stanowi­

ska ze strony Związku Kupców I 
Przemysłowców Samoch >dowych 
wobec Międzynarodowej Wystawy 
Komunikacji i Turystyki w Poznaniu, 
pszystąpiono do organizowania wiel­
kiego Salcnu Samochodowego na 
M. W. K. T. 

Powołano Już, przy wsoóhidzfale 
Związku Kupców 1 Przemysiowców 
Samochodowych, zarząd wystawo­
we! grupy samochodowej, na której 
czele stanął p. prezes Stanisław Ster 
szyftskl. dyrektor Towarzystwa bu­
dowy i sprzedaży samochodów Sp. 
Akc Austro-Dalmler. 

Obecnie zgłoszenia wystawców 
samochodowych napływają du dyrek 
o|l M. W. K. T. masowo te strony 
najpoważniejszych firm samochodo­
wych europejskich I amerykańskich. 

Przez austriackie, czeskie, francu 
skie. włoskie, bełgijskią, angielskie,' 
niemieckie 1 amerykańskie fabrykj 
samochodów, i motocykli dotychczas 

rajszego dnia 50 gr. w stosunku do 
kursu nleurzędowego. Drobną też zol 
żkę (pól gr.) wykazała dewiza fran­
cuska Dewizy na Belgję. Wiochy 1 
Nowy Jork utrzymały notowania po­
przednie, natomiast podniosły się w 
większym lub mniejszym stopniu na 
stępujące: Holandja — o 5 gr- Lon­
dyn — o pól gr (na 1 funcie). Praga 
— o ćwierć gr. Sztokholm — o 10 
gr. Szwajcaria — o 3 gr. I Wiedeń 
— o 6 gr Za banknoty Stan. Zjeda, 
zapłacono kurs wczorajszy. 

TENDENCJA DLA POŻYCZEK 
PREMJOWYCH NADAL SŁABA. 

MOCNIEJSZE LISTY ZASTAWNE 
WARTOŚCIOWŁ 

Papiery państwowe utrzymały do 
tychczasowe notowania, z wyjątkiem 
w dalszym ciągu ofiarowywanych po 
kursach lekko obniżonych obu pozy 
czek premjowych, z których 4 pro:. 
PremJ. Poż. Inwestycyjna straciła 
pół złotego I Dolarówka — ćwierć 
złotego, obroty ogólne były dość u-
miarkowane. Z prywatnych papie­
rów lokacyjnych jedynie 8 proc listy 
zast m. Łodzi obniżyły sle o 50 gr. 
oraz 5 proc listy zast tn. Warsza­
wy utrzymały się na dutychczaso-
wym poziomie, pozostałe zaś skła­
niały się ku zwyżce. 4 I pół proc l i ­
sty zast. ziemskie podniosły się o 23 
gr.. natomiast 4 I pół proc. I 8 pro:, 
listy zast. m. Warszawy osiągnęły 
zysku po pół zł. Do tranzakcyj roznu 
itemi listami prowincJonaJneml nie do 
szła gdyż nabywcy proponowali bar 
dzo niskie ceny. na które sprzedaw 
cy się aie chcieli zgodzić. 

DLA AKCYJ TENDENCJA NIE JE-
DNOLITA. 

Zebranie giełdy akcylne] było bili 
ntaczo podobne do zebrania wczoraj­
szego tak pod względem zanikających 
obrotów. Jak 1 niezbyt wyraźnej ten­
dencji. W końcu kursy normowałj 
się nleiednollcie. Z akcyj bankowycł 
akcie Banku Polskiego straciły et 
1.25 na sztuce Akcje Polskiego Ban­
ku Przemysłowego we Lwowie ora* 
Ranku Zw. Spółek Zarobkowych 
zmian kursowych nie wykazały. — 
Z akcv) elektrycznych dopytywano 
ste wprawdzie o akcie „Elektrycz* 
ność" oraz ..Siła I Światło", kursy 
iednak, proponowane orrez nabyw­
ców, nie dogadzały «przedawcim 
tranzakcy) nie zawarto. Z akcy) prze 
mysłu cukrowniczego zakupiono par­
tie akcyi cukrowni ..Chodorów** (ul 
od dłuższego czasu ple poiawlaiącc 
się na rynku, po kursie o zl. 1.50 wyż 
szym od poprzedniego. Akcje Warsz. 
Tow. Fabryk Cukru obniżyły się o 
zł. 1. Z akcyj kopalnianych Węgiel 
Warszawski utrzymał kurs wczoraj­
szy. Z akcyj metalureicrnych dalsze 
fi. 1 straciły Ostrowieckie, natomiast 
Starachowice zyskały p<M złotego.—-
Pozostałe grupy były rnpełnir bez­
czynne, głównie z powodu braku od-
nnwiednlego materiału. 

iuż zadeklarowano zajęcie na M. W. 
K. T. przeszło 6000 mtr. kw. 

Spodziewana Jest leszcze bardzo 
wielka liczba zgłoszeń, która metra­
żem swym niewątpliwie przekroczy 
dalsze 6000 mtr. kw. 

Z powyższego wynika, że Salon 
Samochodowy na M. W K. T będzie 
lednym z największych co do liczby 
ftiui, biorących w t im udzla' 

http://ka.prta.lna
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Kornel Makuszyński w atelier flmowem. 

Z za kulis polskiego Hollywood! 
„Echo" przy 

Przeżyl iśmy świeżo w „He l -
atudio" iście szaloną noc. Roz­
niosło sie po mieście, że reży­
ser Leon Trvstan i k ierownik 
produkcji Jerzy Starczewski 
wyznaczy l i na te noc najbar­
dziej emocjonujące zdjęcia do_ 
f i lmu : .Dusze w niewol i " (wg. f 
Bolesława Prusa). — Przyszło 
wiec Dare osób z wizy tą do a-
telier. Między n iemi: Kornel 
Makuszyński z małżonką. Ale 
bo też bv ło na co popatrzeć... 

Ludw ik Solski grał scenę na­
padu szału alkoholowego. Ja­
kież nadludzkie si ły drzemią w 
t v m sędziwym eenjuszu aktor­
sk im i Do białego rana „szalał" 
niezmordowanie. T łuk ł wazy. 
łamał stoły i krzesła, demolo­
wa ł wszystko, co miał pod rę­
ka, bił rosłych chopców. dusił 
kobiety wreszcie w y w a l i ł szy­
bę i wyskoczy ł przez okno.-. 

I denerwował się. gdy zarzą­
dzano choć najmniejsza przer­
wę niezbędna. abv operator Za 
wls ławski mógł przenieść się z 
aparatem w Inny punkt atelier, 
co znów powodowało koniecz­
ność zmiany świateł. Solski nie 
sierpl iwi ł s ię: 

— Czuję się. jak koń przed 
wyścigiem — tłomaczył Maku-
szyńskiemu — jużbym poleciał, 
a oni mnie trzymają... 

I abv wy ładować swój zapał 
zaczął łamać pozostałe z krze-
te ł drzazgi. 

— Uslądźże na chwi lę. Lud­
w ik — mi tygował go Maku­
szyński — nie męcz się... 

— Eee. mój Kornelu, co ty 
tam wlesz..^ — odpowiadał Sol 
sk: — Już Ja wiem. co robię... 

Przyszła scena bójki z loka­
jem, k tó ry chce furiata po­
wst rzymać. ..Ofiarą" Solskiego 
bv ł znany aktor f i lmowy Rzęt-
kowsk i . chłop na schwał. Ale. 
jak się Solski na niego rzucił , 
jak zaczął się z nim tarzać po 
zlcmł 1 targać za włosy ł okła­
dać pięściami, przypatrująca 
sie tej scenie pani Solska aż jęk 
"*ęła: 

— Zmiłujże się, 
Zabijesz chłopca... 

Oa1} mu Już spokój... 
Ale gdzie tam... Sprał ch ło ­

paka na kwaśne jabłko 1 chwa­
lił sie potem żonie l państwu 
Makuszyńskim, bardzo ze sie­
bie zadowolony: 

— Dałemże mu. ależ mu da­
łem.-. 

A potem... Potem o mało nde 
udusił Mai Rudzkiej. gdv zaś 
Mierzejewski rzuci ł się Jej na 
pomoc, tak go lunął w kark od­
łamkiem biurka, że Bolek aż 
się zatoczył... 

Rację miał Makuszyński, gdy 
potem powiedział : 

— Grą Solskiego można się 
upić... 

Kierownik produkcji Jerzy 
Starczewski by ł tego samego 
zdania, ale dla pewności posłał] 
Po szampan. Kornel Makuszyń- 1! 
ski wzniósł toast za drowie Sol 
skiego. a potem za pomyślność 
w y t w ó r n i ..Hel - studio" i f i lmu 
„Dusze w niewol i " . 

zdjęciach „Dusz w niewol i" . 
— Na dobry trunek — dobry 

pocałunek — rzekł na zakończę 
nie i rozejrzał się wśród obec­
nych. Poczem chwyc i ł Punie 
Halamke. czekająca na swa sce 
nę z Cybulskim i pocałował z 
dubeltówki aż trzasło i mama 

Halama by ła przerażona. 
Ale tv lko przez chwilę, bo 

potem rzek ła: 
— Panu Kornelowi wszystko 

wolno-.. A wam wara — doda­
ła bo już sie formowała kolej­
ka naśladowców. S. 

posiadają Anglja, Francja, Niemcy i Polska. 
Największym parlamentem 

na świecie jest Izba Gmin Wie l 
kiej Bry tan j i , licząca 

615 mandatów, 
(do niedawna by ło 707, lecz po 
wyodrębnieniu Ir landji. która 
otrzymała własny parlament. 
Izba Gmin zmniejszyła się o 
kilkadziesiąt osób). 

Zaraz po niej idzie parla­
ment francuski- Paryska Izba 
Deputowanych składa sic obe­
cnie z 612 pos łów; senat l iczy 
ich 314: razem więc pos ;ada 
Francja przeszło 900 parlamen 
tarzystów. 

Trzecie miejsce zajmuje 
Reichstasr niem i Arki. W nhc-

TAJEMNICA STARYCH KSIA.fi. 

Sensacyjne wyniki kuracji w chorobach nareK. 
Najnieuezpieczniejszem nas­

tępstwem ciężkichh chorób ne­
rek jest Infekcja k rw i . powsta­
jąca skutkiem nieprawidłowei 
działalności nerek. Występują 
w podobnych wypadkach groź­
ne objawy dla organizmu w po­
staci nieznośnych bólów głowy, 
ciężkich zaburzeń trawienia, u-
szkodzeń funkcyj serca, które 
wreszcie 

sprowadzają zgon. 
Medycyna wprawdzie rozporzą 
dza niektóremi środkami dla u-
sunięcla nagromadzonych w krwi 
szkodliwych składników, uwa­
runkowanych złą przemianą ma 
terji, jak np. upuszczeniem 
krwt. wywołaniem potów, przy 
czem kryształy mocznika często 
kroć osiadają na skórze, wresz­
cie stosowaniem środków mo­
czopędnych," a nawet dokona­
niem płókania k rw i poza orga­
nizmem. Wszystkie te środki 

[>rzynoszą chwilową poprawę, 
ecz iniekcja krwt na dłuższą me 

tę nie może być powstrzymana. 
Jest więc wielce znamiennym 

i ważnym faktem, stanowiącym 
o zdumiewającym postępie w 
lecznictwie, że udało się dwom 
lekarzom kl in ik i w Innsbrucku, 
doktorom Rittmanowt i Schnei-
drowi wynaleźć środek skutecz­
ny przeciwko tym groźnym ob­
jawom chorób nerkowych. Jest 
to środek, k tóry 
nawet w najcięższych wypad­

kach 
prowadzi de wydzielenia z k rw i 
osób chorych na nerki nagroma­
dzonych w nich osadów azoto­
wych. 

środek ten jest nowym wy­
ciągiem z dawno znanej rośliny 
leczniczej, sarsaparylli, korzeni 
której z powodzeniem używano 
w wielu chorobach. 

Próby kliniczne, przeprowa­
dzone w Innsbrucku z pomocą 
tej dawnej ,a jednak nowoodkry 
lej rośliny osiągnęły zadziwia­
jące rezultaty, doprowadzając 
krew do normy 

w ciągu pięciu tygodni, 
przyczem ustępowały wszelkie 
objawy zatrucia organizmu: sil 
ne bóle głowy, brak apetytu i t. 

p., a samopoczucie chorego po­
prawiało się znacznie. 

Powrót apetytu zwłaszcza u 
osób, chorych na nerki jest szcze­
gółem bardzo' ważnym, ponie­
waż stosowana w tych choro­
bach djeta przy braku soli i c-
strych przypraw częstokroć pro 
wadzi do odmawiania przyjmo­
wania pokarmów i Dołączone go 

ten 

upadku sił. 
Specyficzne działanie sarsaparyl 
l i dozwala chorym spożywać wię 
ksze ilości mięsa bez obawy, by 
ten pokarm, zawierający BIAŁKO 
wpływał ujemnie na składniki 
krwi . 

Sarsaparylla poza zbawien­
nym wpływem na wtórne obja­
wy zatrucia wywiera wp ływ 
znamienny J oa e W m a n l e zasad 

JKA 

—» Jak sobie małv Jaj wyobraża konia trojańskiego 

Dobra gospodyni 
powinna czytać rozkazy 

z oczu swego pana. 
Amerykański mil iarder 1 za­

ciekły zwolennik starokawaler* 
stwa • Hąrrison • og łos l^a jedaw-
io oryginalny anons 

w gazetach chicagosklch. Hąr­
rison poszukuje gospodyni o na 
stępujących warunkach : 

Jej obsługa musi być nieska­
zitelna i gospodyni powinna czy 
tać rozkazy z oczu swego pa­
na. Nieodzownym warunkiem 
jest usposobienie zrównoważo­
ne, .ustawiczna pogoda duszy, 
oraz wykw in tne formy towa­
rzyskie. Ponadto musi być go­
spodyni mistrzynią 

sztuki kucharskiej. 
Sprzątanie mieszkania miis-

słę odbywać w bezwględne! c i ­
szy ł»pan ple powinien nic i i 
tem wiedzieć, widzieć, słyszeć. 
Dalei gospodyni musi bvĆ sta­

rannie ubrana. Nie, wolno Jej u-
t rzVmvwać Żadnych stosunków 
towarzysk ich l ł n t vmr l vch - Sta* 
nowisko to musi być zajęte 
przez damę. która nie zapom­
niałaby jednak o tem, że jest — 
służącą... 

Wymagania są wprawdzie 
bardzo wygórowane, lecz rów­
nież wygórowana jest pensja, 
która mll jarder wyznacza swej 
przyszłej gospodyni. Gdyby 
. .wybrana" sprawowała Jesz­
cze swe obowiązki w chwi l ! 
śmierci Harri-sona — otrzyma 
w spadku 

mliJOn dolarów. 
Anons ten w y w o ł a ł Istną po­

wódź zgłoszeń, któremi Hąr r i ­
son jest wprost zasypywany.— 
Pono jednak nie zdołał jeszcze 
znaleźć tego ideału eosoodyni... 

nicze. Jest jasne, że jacy wy­
twarzane przez c:gar.izm szko­
dzą przedewszystkiem chorym 
nerkom, wytwarzając pogorszę 
nie w samym ognisku choroby, 
stąd usunięcie infekcji we k r w i 
usuwa jednocześnie szkodliwe 
czynniki dla nerek. Okazało się 
że sarsaparylla pomaga 

nawet w najcięższych wypad­
kach, 

0 ile zachowała sie choćby naj­
drobniejsza cząstka czynnej 
tkanki nerwowej. 

Nowy sposób leczenia sarsa 
paryl lą posiada tę dodatnią stro­
nę, że odkażenie następuje bez 
sztucznego powiększenia ilości 
moczu i bez nadmiernego przyj­
mowania płynów, względnie bez 
obciążenia chorych nerek. 

Wyciąg sarsaparylli działa w 
sposób pożądany i poszukiwany 
oddawna, pobudzając nerki do 
wzmożonego wydzielania osa­
dów azotowych z krwi . Tenże 
wp ływ wyciągu uzewnętrznia 
się j na nerkach zdrowych. Wo­
bec tego, że uremja, choroba ob 
jawiająca się obecnością mocz­
nika w krw i , jest najniebezpiecz 
niejszem następstwem chorób 
nerkowych, nowowynalezlony 
środek, zapobiegający wystąpię 
niu urem j i staje się Istotnie wiel 
k im postępem w terapjl nerek. 

Jest ciekawe, w jaki sposób 
dr. Schneider doszedł do swego 
odkrycia: przerzucając 

stare, zakurzone księgi 
farmakologiczne znalazł w nich 
notatkę o skuteczności sarsapa­
ry l l i . 

Znakomite wynik i , cdągnlęte 
za pośrednictwem dawno zapom 
nianego leku, wskazują wyraź­
nie jak pouczające jest przeglą­
danie starych ksiąg leczniczych 
1 jakie skarby wiedzy znaleźć 
w nich można. Naogół ujawnia 
się dążenie wzbogacenia nowo­
czesnego lecznictwa zapomnia­
ną sztuką dawnych lekarzy t lu 
dowemi środkami leczniczemJ. 

Na czele tego ruchu, k tóry — 
jak widzjfny — odnosi praktycz 
ne rezultaty, stoi docent wledeń 
skiego "uniwersytetu dr. B. Asch 
ner 

cnej kadencji posiada on J °0 
słów. Zaznaczyć trzeba, 
w Niemczech konstytucja'!} 
przewiduje stałej, ściśle 
słonej l iczby mandatów; 
razowy parlament ma 
mandatów, ile razy 60 t j -
mieści się w ogólnej liczbie 
danych podczas wyborów 
t e k : innemi s łowy, na k 
Ń0 tysięcy głosujących oby 
teli 

wypada Jeden mandat. 
Tak w'cc. największe . 

mentv w Europie posiadają 1 
glja. Francja i Niemcy. Zar 
za niemi idzie Polska Se 
nasz l iczy 144 mandaty (set! 
111). Dalej następuje I ta l iami 
re j Izba Deputowanych skłai 
się obecnie z 400 posłów: 
niedawna by ło 535. lecz Mu 
l ini zredukował te liczbę 
czterystu. 

Inne parlamenty Europy 
ją poniżej czterystu po 
Pierwsze miejsce za. 
wśród nich Rumunja. k tó! 
parlament składa się 

387 posłów. 
Dalej idzie Jugosławia: » • 
..Skupszczina" — chwilowi 
nieistniejąca — ma 315 marki 
tów. Sejm czechosłowacki z 
mttje następne miejsce: 300 
słów (senat 150). 

Z innych mniejszych par' 
mentów europejskich nałe; 
wymienić Bułgarię, której 
branie" składa się z 273 r 

s łów: Grecja 250. sejm węgi 
skl 245. Szwecja 230. Fmlan 
200. Szwajcaria 189 (uwzgl 
niamy tu ty lko tzbv nfżs 
Belgja 187 Austrja 165 i t d 

Izba Reprezentantów S 
nów Zjednoczonych A. P lic. 
435 posłów, parlament kanad 
ski 245. Japoński 466. 

Podsłuchane. 
O O M Y S L I L s n * . 

— T o nieprawda, co mó-
włą. Jakoby nie można się od­
zwyczaić od palenia i picia. Ja 
naprzykład za młodu nie odma 
iwiałem sobie ,ani wyp i t k i , ani 
papierosów. Ale teraz minęło 
już dwadzieścia pięć lat od 
chwil i gdy zarzuciłem zupeł­
ne palenie 1 picie. 

— W takim razie proszę 
przyjąć serdeczne gratulacje z 
okazji srebrnego wesela. 

Z R O Z U M I A Ł A -
— Pani do nowej służącej: 

— Musze zwrócić uwagę Ma­
rysi, że my jesteśmy jarosza­
mi. Spodziewamy się. że uda 
tam się i Marysię nawrócić. 

'r-.. Wykluczone proszę pa­
l l , ja pozostanę p rzy swojej 
wierze. 

Z N A W C A . 

— Mói ojciec jest w teatrze. 
Czy pan nie widział go wczo­
raj Jako . .Cyrul ika"? 

— Nie. z fryzłeramł teatral 
nymi sie nie stykam. 

rai3Z 223 321 77 457 88 553 601 28 37 65 713 
851 86 929 60 75 71033 53 287 368 403 50 62 550 
606 27 703 893 933 66 87 72008 67 68 153 387 515 
24 59 607 39 66 717 23 57 947 60 73084 147 50 
247 89 368 998 74034 48 230 47 91 326 494 776 
912 75010 70 123 26 326 55 450 516 63 s51 55 79 
76074 95 191 92 406 559 640 807 931 53 83 77065 
139 474 558 78074 102 344 436 535 52 639 45 82 
700 15 936 79218 42 76 500 602 47 78 732 68 893 
967. 

150094 169 369 83 521 97 714 17 922 26 65 79 
151023 54 84 99 101 31 72 229 33 305 57 411 17 20 
604 94 831 61 931 152012 77 177 94 228 94 604 
84 837 74 88 958 61 63 153025 59 152 60 229 373 
428 70 518 810 42 50 966 85 86 91 154019 26 377 
474 505 779 98 950 155074 82 181 302 63 93 94 
406 48 549 60 722 841 68 70 925 85 156049 240 
*8 397 99 441 543 87 638 722 86 818 77 82 977 
157102 265 396 414 511 731 911 32 158002 !78 204 
434 512 623 50 799 159027 143 63 90 277 86 338 
57 423 25 39 542 600 27 70 84 921 41 60 61 91. 

160139 46 371 429 522 32 58 601 22 41 56 91 
746 77 809 57 908 99 161045 131 64 85 209 26 349 
445 510 15 38 91 622 84 92 717 99 865 16<!079 96 
263 316 18 431 48 54 62 554 604 75 772 «54 76 958 
88 163003 60 66 302 41 50 432 635 56 760 884 92 
0h4 164011 97 201 336 471 96 575 635 943 165040 
139 373 5.34 644 80 7S3 166003 131 39 43 90 305 
68 523 613 751 63 64 68 95 802 63 950 53 95 
167020 23 69 161 296 316 414 778 947 168041 97 
138 65 81 87 303 34 74 426 31 48 509 I I 44 744 
923 169022 122 30 42 70 96 362 419 515 717. 

170052 126 329 69 418 22 631 84 729 861 78 *8 
918 171048 149 67 380 508 608 52 805 940 84 
172027 87 97 112 463 508 33 69 96 851 70 92 064 
173155 212 313 21 854 55 174006 54 265 53 305 24 
28 58 500 46 719 836 962 96 175105 282 315 51 
432 577 651 702 61 8J4 27 t 76206 48 363 75 79 
406 28 38 558 679 799 8*5 60 942 177051 55 65 
139 71 311 439 516 78 697 745 71 893 904 17 
17«065 131 58 80 82 381 412 93 575 78 692 740 
58 881 179019 83 86 114 99 245 345 82 449 678 720 
37 71 806. 

180028 42 49 5 96 269 96 380 431 58 99 541 
73 687 740 67 919 46 47 95 181022 48 192 449 692 
738 80 85 871 95S 182052 101 228 45 429 658 764 
989 183123 200 302 6 446 533 47 81 639 48 731 
38 825 34 948 64 83 184075 207 16 415 29 508 79 
689 711 12 •? S7 802 17 907 22 86 185019 27 28 
103 37 48 69 209 31 467 536 66 82 714 > 50 55 82 
80 1S'C16 117 25 213 60 348 544 663 771 812 46 

904 187142 46,228 429 31 522 689 706 828 45 908 
10 188061 186? 227 . 314 449 72 658 79 94 772 92 
828 70 94 920 56 75 89 189003 19 39 69 85 141 
71 206 7 53 466 94 518 44 627 763 836 91 95 905 
992. 

190039 83 102 222 378 492 502 89 808 191177 
225 60 405 58 569 706 90 883 192047 113 229 309 
12 436 554 616 86 706 907 193152 390 509 37 91 
97 709 56 194011 26 48 55 61 134 46 208 341 440 
63 725 37 44 58 963 195215 98 156 422 99 514 39 
610 739 196089 100 37 76 330 444 636 46 767 91 
99 867 197098 171 83 244 99 411 578 96 684 744 
829 90 913 198011 169 209 39 65 98 320 462 71 
613 40 43 47 752 850 88 97 903 70 79 86 199089 
156 98 214 40 363 420 587 632 98 810 22 27 58 
903 67. 

200082 98 158 225 31 45 313 535 90 634 759 
835 71 973 201067 76 155 246 366 83 471 77 80 
535 41 76 77 644 46 86 712 877 962 75 202040 
60 201 423 46 512 13 69 87 650 793 996 203008 
35 79 227 85 326 54 498 522 678 723 74 863 940 
204020 21 34 142 201 37 398 712 821 47 83 903 93 
20*022 29 112 49 52 234 86 382 555 64 790 81 72 
206091 94 144 52 262 320 49 71 476 590 618 819 
94 924 207017 48 159 61 231 32 397 553 f53 035 
208004 73 297 315 74 88 497 523 41 47 86 602 11 
94 728 842 209026 37 120 56 74 83 a/4 69o 761 
926 95. 

80032 328 60 402 8 76 742 812 81091 108 85 95 
363 781 807 905 14 29 82018 56 93 150 95 223 308 
90 430 91 526 90 736 856 83024 150 246 304 46 432 
37 677 84 725 917 96 84033 54 64 126 94- 296 359 
81 449 53 558 645 729 67 87 99 870 972 8^054 149 
59 254 372 415 30 53 557 91 99 648 768 861 909 
86003 14 289 320 65 98 433 62 523 47 640 80 738 
907 47 78 87027 223 334 81 411 24 511 '9 96 749 
85 93 821 953 S8023 49 372 584 617 20 40 731 40 
89128 85 223 61 633 43 741 85 91 976. 

90015 191 307 414 62 639 704 22 44 91065 71 
166 242 428 538 745 92 842 92013 243 328 79 5W 
786 841 42 65 93014 187 225 93 332 95 407 48 586 
833 49 909 94025 367 86 440 82 530 39 603 729 
35 50 60 65 819 28 32 915 37 95046 101 34 63 90 
458 537 56 864 956 96060 67 175 85 246 333 56 
98 417 520 706 844 97263 567 98 702 14 32 880 
98081 97 98 139 300 50 597 778 972 91 99026 183 
443 58 550 614 66 712 826 967. 

100021 328 38 4C6 524 634 42 48 76 724 41 826 
947 101393 452 505 766 818 27 59 102049 127 402 
516 27 97 607 86 924 75 103133 500 43 718 68 7 7 
905 104025 136 213 43 306 7 448 90 611 66 710 

80? 4 30 105013 63 247 368 581 710 85 39 839 74 
990 106154 253 79 322 89 568 99 624 81 763 846 
928 30 107214 357 523 30 33 38 77 627 303 813 
919 106149 90 220 62 376 81 96 521 34 718 899 
912 109121 34 275 94 329 84 401 32 37 60 610 20 
67 764 814 24 29 82 900. 

H0O0O 62 141 90 258 83 410 72 517 73 679 715 
55 111062 200 384 531 48 646 784 876 112183 233 
81 431 763 824 949 113031 70 141 379 436 608 S22 
114146 64 353 413 18 98 500 9 39 621 87 89 830 
962 115024 90 160 211 70 316 47 481 506 98 611 
22 700 34 828 65 89 116077 199 227 348 525 630 
94 705 31 91 93 830 91 909 53 117031 101 395 
493 672 717 37 95 849 937 118174 S33 589 675 
785 99 832 981 119103 U 83 379 713 301 19 907 
981. 

120038 99 171 310 46 65 78 449 92 533 750 52 
90 935 55 121185 258 84 364 541 43 619 47 762 
S47 937 56 122086 155 242 63 308 56 75 418 40 61 
63 577 80 622 765 874 962 ,123018 106 216 313 440 
88 9 : 543 88 779 840 124095 194 232 43 53 308 
76 417 604 7 16 93 98 735 52 808 21 73 125006 
21 113 268 368 463 50! 670 74 739 90 317 26 58 
90 906 126227 96 314 603 95- 931 71 75 127014 
15 38 41 91 177 213 73 322 89 459 596 ( 49 706 
20 336 84 978 92 128119 68 518 824 967 129023 
155 323 37 492 616 60 754 00 875 78 963 75. 

130035 192 225 327 95 99 531 48 89 f30 700 
17 862 903 131052 145 392 545 648 57 79 807 58 
904 46 132002 63 71 133 202 392 610 887 96 946 
133137 76 211 37 85 321 67 456 81 519 M l 29 31 
712 807 O 26 31 134065 379 742 959 135010 98 293 
97 355 90 411 13 62 65 98 815 57 904 54 136038 
42 44 53 85 151 244 338 84 439 47 71 545 633 749 
804 137077 105 -U 233 67 335 27 42 502 55 688 
786 832 67 973 138004 2°1 360 61 63 409 531 660 
756 63 70 88 808 29 95 933 71 139055 125 42 234 
47 95 310 400 51 511 657 714 53 802 953 5°- 74. 

110070 190 238 314 16 23 437 502 64 750 84 
872 918 52 82 141017 65 242 322 48 96 408 33 648 
705 883 914 58 O 92 142000 57 113 263 344 530 
67 77 962 14303-: 121 44 208.62 33664 469 88 546 
97 703 17 26 30 70 841 95 144047 91 134 40 2S0 
351 ?08 32 51 7.i 728 41 8S8 924 47 145141 62 245 
97 358 607 731 89 92 803 146035 61 107 S0 87 205 
29 54 74 365 87 -171 554 625 701 93 S10 69 96 
I470O0 160 75 78 227 82 303 59 481 82 679 784 
"96 148013 P8 134 35 97 222 383 403 40 45 67 77 
534 77 91 &20 7S 900 15 149066 102 40 54 622 35 
41 9lf. . " 

W I E C Z O R N E ROZRYWKI C O D 
Teatr Miejski: — Przestępcy, 
leatr Kameralny: — Urand Hotel 
Popularny: — Zemsta za mur grani 

czny. 
leatr Ocy.rowskl —i 
filharmonia: — 
Miejska Uilerla Sztoki — Wystawa] 
Apollo: — DJabllca i Trlpolisu. 
(Jajka: — Ulica grzechu. 
Caslno: — Zdrada stanu. 
C.pltol: — Kobieta na księżycu, 
Czary: — Córka Wodza. 
Mocz seansów o godz A. 6. 8 I l"| 
Corso: — Władca przestworzy. 
1 udowy: — Swlat Nocy. 
Grand-Klno: — Higiena seksualna, 
l.nna: — Jego niewolnica. 
Mimoza: — Orzechy Ojców. 
Oświatowy: — Cuda kinematograf 

dla młodzieży: Dalsze dzieje Tar l i 
na. 

Pocz seansów o godz 4. 6, 8 I 4 
Odeon: — Awantury miłosne. 
Pocz seansów o gndz 4. 6. 8 I 
Palące: — Kohfl I Kelly bankrutują 
Przedwiośnie: — Zdobywca serc 

wlcśclch. 
Resursa: — Pod bandera mttośct. 
Splendld: — Śpiewak Jazzbandu 
Klim dźwiękowy. 
Spółdzielnia: — Książe student. 
Stonce: — Z dnia na dzień. 
Wodewil: — Miłość księcia Sergjusłf 
Początek seansów o g^dzlni* 4-ał 

Zachęta: — Kiedy zdrad :a KLbiet»< 
Pocz. seansów: 430 6..Vi 8 15 \l)M 

W I N S Z U J E M Y . 

Jut ro : Katarzynie i Boajjjl 
s ławowl . 

Wschód słońca 5.44. 
Zachód — 5.44. 
Długość dnia 12.00 
Przyby ło dnia 418. 
Tydzień 12. 

:o:-

PORADNIA 
WENEROLOGICZNfl 
L e k a r z y - . p a c i a ł I . » A " 

Z A W A D Z K A 1 
• i ron . od 6 rano do 9 wl ic i" 
od 11-13 i 2—3 priylmui. kobi«» 

Itkari 
w ol.diiel. lwięta od 9—2 or> 

L.czenL chorób 
WENERYCZNYCH, M O C Z O -

P Ł C I O W Y C H I S K O R N Y C * 
Badani, krwi i wydzieli, e» 

(His i tryp.r 
RODSTOLATLI I NSURAIOGIAM I AROLOGIJU 

Gabinet ewiatło-leczntcsy°* 
K o . t n e i y k a l e k a r . k a 

Oddalała, poctekalnia dla kaM«* 
P O R A D A 8 uL 

^edaktor naczelny: Franciszek ProbsL Odbito na własnej maszynie rotacyjnej 
n i z v ul icy Zawadzkie! nr . 3 

Iz wydawn ic two odpowiada: Władys ław Stvoulkowski» 
a red akcie odoowiada; Roman Furn.arisUL 

Cer 
1 0 

CZY T1 

( 
przyniesie 

Warszawa. 22 ma 
w ł . kor.). Dziś de 

premjera marszał 
_xi konferować bed; 
nie I I -e j rano ze S 
Chłopsklem. o 12 z 
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